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^ r y ma przeprowadzić pacyf ikację Francji.—W najhl i 
ty czwar tek nowy rząd stanie przed par lamentem. 

Odezwa premjera Doumergue'a do narodu 
Parvż. 9 luteeo. O zodzinie 18.20 Doumertrue udał sie I nowicie: Doumergue. marszałek Petain, | dwuch do lewicj Paryż. 9 lutego. 

Uwinie 1 7 . 1 5 nastąpiło ukonsty-
^/ządu, którego skład jest na-

Ę **ady Ministrów — DOU-

feg*te bez teki — HERRIOT 
zagraniczne—BARTHOU. 

C zewnętrzne — SARRAUX. 
R«»T marszalek PETAIN. 
C h 3 wojenna — P1ETRI. 
C k a handlowa—BERTRAND 
WfWwość — CHERON. 

w ° — gen. DENAIN. 
• GERMAIN MARTIN. 
- BERTHOD. 

EOtii"— LAMOUREUX. 

~~ OUEUILLE. 
y Publiczne — FLANDIN. 

publiczne 1 wychowanie fi-

HWOLLET. 
^AROUET. 
MaLLARME. 

M 

O godzinie 18.20 Doumergue udał się 
do pałacu Elizejskiego celem przedsta
wienia prezydentowi Republiki człon
ków swego gabinetu. 

Paryż, 9 lutego. 
Gabinet Doumergue'a składa się z 

20 ministrów, w tem czterech senato
rów, 12 deputowanych i 4 minictrów nie 
wchodzących do parlamentu, a mia

nowicie: Doumergue, marszałek Petain 
generał Denain i Rivollet. 

Wśród czterech ministrów senato
rów dwuch należy do „lewicy demo
kratycznej", jeden jest członkiem Unji 
Demokratycznej i Radykalnej, jeden 
nie należy do żadnej grupy. Z pośród 12 
ministrów deputowanych pięciu należy 
do grupy radykalno - socjalnej, jeden 
do grupy socjalistów Francji „neosocja-
lisfów", dwuch do lewicy radykalnej, 

Nowy gabinet francuski 
nie wywoła ł radości w Niemczech. 

Berlin, 9 lutego 
Wiadomości o składzie gabinetu 

Doumergue'a nadeszły do Berlina póź
nym wieczorem i wywołały w kolach 
politycznych wielkie zainteresowanie. 

„Vossische Ztg." podkreśla, że nowy 
minister spr. zagranicznych Bartou jest 
jednym z najwierniejszych ludzi z oto
czenia Poincare'go. Nikt — zaznacza 
dziennik — nie może zarzucić nowemu-

ministrowi, że będzie się czuł związa
ny z najstarszemi tradycjami francus
kiej polityki zagranicznej. 

„VoeIkischer Beobachter" przypomi 
na, że w r. 1913 Barthou wprowadził 
we Francji trzyletnią służbę wojskową-
Dziennik dodaje, że wejście Barthou do 
gabinetu wskazuje wyraźnie „z czem 
w przyszłości należy się liczyć". 

dwuch do lewicy republikańskiej, jeden 
do ceniium republikańskiego i jeden do 
'poeracji republikańskiej. 

Gai.'.; et ten jest 96-ym gabinetem 
w trzeciej Republice, a 7-ym Kabinetem 
za czasów obecnej legislatury (od wy-
boiów). Jest to drugi gabinet utworzo
ny przez Doumergue4a. 

Paryż. 9 lutego. 
Pierwsze posiedzenie Rady gabine

towej odbędzie się w sobotę o godzinie 
5-f.! popoluiliiiu. 

Nowy rząd stanie przed parlamen
tem w przyszły czwartek. 

Paryż. 9 lutego. 
Premjer Doumergue wydał dziś wie

czorem następującą odezwę, która bę
dzie rozplakatowana w całym Paryżu: 
„Obywatele, powołany zostałem do u-
tworzenia rządu rozejmu, uspokojenia 
i sprawiedliwości. Rząd taki został u-
tworzony. W jego imieniu wzywam 

, was, byście ze swej strony wypełnili 

Iswój obowiązek, wyrzekając sie wszel 
kiej agitacji i stawiając ponad wszyst
ko interes Francji i Republiki". 
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rwawe zamieszki w Paryżu 
f ^p łane przez komunis to w, k tó rzy zorganizowal i mani fe-
l h ^ e * — Policja k i l k a k r o t n i e musia ła szarżować. — Wie lu 
pt festantów odniosło rany.—Ki lkaset osób aresztowano. 

el 
S clost 

Paryż, 9 lutego, 
komunistyczne miały 

spokojny. Policja odcie
ni '{JK ° z n a o l C P d o p l a c u R e P u b l i k i > 

*l i cstahLC z o ny Jako punkt zbór 
i B ^ S - • N a s k u t e k ™ z k a z u 

h c''0wo n s t w a wstrzymano rów 
r u c h autobusowy i tram 

•J P o d » - k n i c t o niektóre sta
r c i a m n e * c e i e m uniemożli-
Ji\ 1,- U ( l z iału w manifestacji 
1 i ..^'ęszkającym na przed-

- v iS n « a c h miasta. Manife-
0 I 1 ,V „«, • ^ z a n ą t k ° w o zdezorientowa-
S. 5 A S f e e ^ 1 . , a ! n ' . Później jednak 

flPb*'11'6 21 
* a %ti^ \, e k ° lumna manifestan 

aiw^fn^f^^taK fikolicy Dworca Pół 
re^ato^ti j^U m^^.. p r awie natychmiast " i i 

Mety spo-
JfrłtrozPCdzaniu .Dochodu, 

u Afjt mS2*\* Magenta w. kierun-
Kf* # V r ! ' k l ^ o p r o w a d z o n o 300 

Afeecj R A N N Y C H . 
/ik^S « r ' ! ' a Pochód manifestan-
i4, \ i f ą ^c, "które potem rozpro-
m %Ły? kier' 

Również kawaleria brała udział w 
rozpraszaniu manifestantów. Mety spo
łeczne, korzystając z zamieszek, usiło
wały obrabować kilka sklepów. Poli
cja przeprowadziła szereg aresztowań. 

Przed giełdą pracy zebrał się tłum 
wkrótce jednak został rozproszony 
przez policję. 

O godzinie 21,30 sytuacja na bulwa
rze Magenta staje się nieco spokojniej
sza. Pozostało tu zaledwie około 300 
manifestantów. 

Autokary prefektury przewożą are

sztowanych. Równoczesnej udzielana 
jest pomoc rannym. Naogół liczba ran
nych nie jest zbyt duża. 

W innych dzielnicach Paryża mani
festanci gromadzą się tłumnie. Policja 
zmuszona jest szarżować. Ogółem licz
ba manifestantów nie zdaje sie przewyż 
szać cyfry 10,000. osób. 

O godzinie 21.30 kilkuset manifestan 
tów wpadło do hali Dworca Wschod
niego i zaczęło niszczyć jej urządzenie. 

Policja i straż ogniowa interwenio
wały. 

Tłum zranił ciężko jednego poli
cjanta. 

O godzinie 22 okolice Dworca Wscho 
dniego uwolniono od manifestantów. —. 
Manifestanci podpalili kościół św. Am
brożego, pożar zdołano jednak szybko 
ugasić. Przez pewien czas manifestan
ci oblegali merostwo 11-go obwodu. 

Poważny charakter miały manifesta
cje na Dworcu Wschodnim. Zraniono 0-
koło 10 manifestantów i 2-ch policjan
tów. 
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który wyznaczono na nadchodzący poniedziałek.—Instytucje 
użyteczności publicznej zostaną obsadzone przez wojsko. 

Paryż, 9 lutego. 
Po rozmowie z premjerem Doumer

gue sekretarz generalny Generalnej Kon 
federacji Pracy, Jouhat, oświadczył, że 
premjer podkreślił potrzebę utrzymania 
spokoju zarówno ze względu na sytuację 
wewnętrzną, jak i zewnętrzną oraz 
stwierdził, że Francja nie potrzebuje dyk 
tatury. 

Jouhat zapewnił premjera, żc ostat
nie maniefstacje zostały zorganizowane 
przez organizacje faszystowskie i prawi
cowe w celu zastąpienia demokracji dyk 
taturą. Członkowie Generalnej Konfede-

zdecydowaną wolę zagrodzenia drogi re 
akcji i dlatego proklamowali strejk, któ 
ry jednak podkreślając siłę robotniczego 
Paryża i prowincji powinien zachować 
pełen godności charakter. 

Paryż, 9 lutego. 
Komunistyczna „Humanite" ogłasza 

apel Konfederacji Pracy do klasy robot
niczej, by wzięła udział w stworzeniu 
wspólnego frontu i przyłączyła się do 
proklamowanego na poniedziałek strej-
ku generailnego. 

Paryż, 9 lutego. 
Wobec zapowiedzianego na poniedzia 

racii Pracy pragną przeciwstawić 6woją łek strejkiu powszechnego, oddział me 

chaniików z marynarki wojennej w Breat 
złożony w 150 ludzi, przybywa do Pary
ża, celem niedopuszczenia do zaprzesta
nia pracy instytucyj użyteczności pu
blicznej. 

Paryż, 9 lutego. 
W przewidywaniu manifesłacyj ko

munistycznych w Paryżu, władze bezpie 
czeństwa poczyniły pewne przygotowa
nia. Z PI. Republiki i przyległych ulic u-
sunięto wszystko, co mogłoby posłużyć 
manifestantom do tworzenia barykad. 
Jezdnie posypano piaskiem i przygoto
wano miejsca dla ambulansów. Areszto
wano kilka o s ó b . 



I r 2 •10.11 1934; 

Ostatnie 
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zapisów 
na Wycieczkę do Palestyny na P U R Y M okrętem .P0LONJA." odchod**.*^ 2 l 

z Konstancy. Następne przejazdy grupowe- _ J 
na ś w i ę t a w i e l k a n o c n e . 4 i 18 kwietnia » ̂ „ i l 
w a n t y n a k l e . — Zgłoszenia i informacje 
8Jonistycznej, Śródmiejska 29. 
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został wczas udaremniony.—Wykrycie wielkiego arsenału b f ° 
i składu bomb. któremi można było zniszczyć całą dzielnice 

Wiednia. — Strejki w fabrykach na wieść o obsadzeniu 
przez policję gmachu „Arbeiter Zeitung 

ni 

Wiedeń, 9 lutego. 
Wiedeńskie biuro korespondencyjne 

ogłasza następujący komunikat urzędo
wy: 

Dyrekcja policji w Wiedniu w poro
zumieniu z dolno- austrjackiemi władza
mi bezpieczeństwa stwierdziła, że po
cząwszy od późnej Jesieni roku ub. roz
wiązany swego czasu socjaldemokra
tyczny Schutzbund gromadzi broń 1 a-
municję celem przeprowadzenia akcji 
wywrotowej, zakreślonej na wielką ska 
le. Wobec tego przeprowadzone zosta
ły w Schwechat i w in. miejscowoś
ciach dolno-austrjackich, a także 1 w 
Wiedniu rewizje, które doprowadziły 
do wykrycia karabinów maszynowych, 
karabinów 1 granatów ręcznych oraz za 
pasów materiałów wybuchowych i amu 
ulcji. 

Skonfiskowano 1000 bomb, z których 
jedna, zdaniem rzeczoznawców, wystar 
czyłaby do wysadzenia w powietrze ca 
łego budynku, a wszystkie razem do

tychczas znalezione do zniszczenia 
CAŁEJ DZIELNICY WIEDNIA. 
Po stwierdzeniu, że chodzi tu o przy 

gotowanie zamachu przeciwko bezpie
czeństwu publicznemu, władze dokona
ły licznych aresztowań b- funkcjonarju-
szów Schutzbundu. Aresztowani przy
znali się częściowo do winy. Śledztwo 
toczy się w dalszym ciągu. Winowajcy 
będą surowo ukarani. 

Ze strony urzędowej zaznaczają, że 
pogłoski o puczu wojskowym krążące 

zagranicą pozbawione są wszelkiej pod 
stawy. 

Wiedeń, 9 lutego. 
W austriackiej polityce wewnętrz

nej dominują obecnie dwie sprawy: Ak
cja Heimwehry na rzecz reformy rzą
dów krajowych i akcja, skierowana prze 
ciwko partji socjal-demokratycznej. Ak
cja Heimwehry wyglądała zrazu niepo
kojąco, czynnikom rządowym udało się 
jednak skierować ją na tory spokojniej
sze. 

NOTA AUSTRIACKA DO BIGI NARODÓW 
dorfachczos nie loitfnła wysłana, 

Wiedeń, 9 lutego, jnad zestawieniem materjałów o postępo 
Wbrew doniesieniom prasy wieczór waniu Niemiec wobec Austrii posuwają 

nej, urzędowo stwierdzają, że nota au- się raźno naprzód, 
strjacka w sprawie konfliktu z Niemca- j Mocarstwa są o wszystkich fazach 
mi nie odeszła jeszcze do Genewy. (akcji austrjackiej stale informowane 

Prace nad przygotowaniem noty i 
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Podpisanie Paktu Bałkańskiego w Atenach 
odbgło sie nader uroczyście i 

woła ło enluzfazin l lnmów. 
Ateny, 9 lutego. 

Dziś w południe w wielkiej sali posie 
ctizeń akademji odbyła się z wielką uro
czystością ceremonia podpisania. Paktu 
Bałkańskiego. Poza czterema ministra
mi spraw zagranicznych, którzy podpi
sali pakt, przy ceremonii obecni byl i : pre 
z es rady ministrów i inni członkowie 
rządu greckiego, członkowie korpusu 
dyplomatycznego, szereg wyższych u-
rzędników oraz przedstawiciele prasy 
greckiej i zagranicznej. 

Natychmiast po podpisaniu paktu,— 
tekst jego został zakomunikowany pra
sie. Tekst paktu przesłano również do 
wiadomości wielkich mocarstw. 

W chwili podpisania, gdy orkiestra 
wojskpwa wykonała kolejno 4 hymny 

narodowe, we wszystkich kościołach w 
Atenach, Pireusie i okolicy uderzono w 
dzwony. Olbrzymie tłumy, zgromadzo
ne dokoła akademji i na przyległych uli 
cach. wznosiły entuzjastyczne okrzyki 
na cześć ministrów 4-ch narodów. — 

Wszystfkie budynki przybrane były 
flagami o barwach narodowych rumuń
skich, greckich, tureckich i Jugosłowian 
skich. Akropol jest bogato iluminowany. 

Aresztowanie 4-ch Niemców w Koj! 
i a działalność antfgpansi^ 0 , ! 

i konsiachly z rzqdem nleni i f , 
Ryga, 9 lutego. 

Według oficjalnych informacyj po
chodzących z Kowna, władze bezpie
czeństwa publicznego od dłuższego 
czasu otrzymywały wiadomości, iż pe
wne niemieckie ugrupowania prowadzi
ły w okręgu Kłajpedy działalność anty
państwową. Z posiadanych przez wła
dze litewskie informacyj i dowodów wy 
nika, że ugrupowania te i ich członko-

kach 

dzieży. Stwierdzono 
miecka chrześcijańsko 
partja prowadziła podobna 
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Pobyt min. Becka w Moskwie 
potrwa Irzy dni. 

Warszawa. 9 lutego. 
(B) Data wyjazdu min. Becka do Mo

skwy została ustalona na poniedziałek 
12 b. m. o godzinie 7-ej rano. Ministro
wi Beckowi towarzyszyć będzie w po 
droży tylko szef jego gabinetu Roman 
Dębicki i radca Stanisław Baliński z mi 
nisterstwa spraw zagranicznych. Pobyt 
min. Becka w Moskwie przewidziany 
jest na trzy dni to znaczy aż do czwart 
ku 15 b. m., w którym to dniu w godzi
nach wieczornych min. Beck opuści 
Moskwę i 16 b. m. wróci do Warsza
wy. 

Oficjalny program pobytu min. Bec
ka w Moskwie nie jest jeszcze ostate

cznie ustalony 1 odbywa sie właśnie w 
tej sprawie rozmowa między posel
stwem polskiem w Moskwie a komisar
iatem spraw zagranicznych ZSRR. 

W toku swego pobytu w Moskwie 
odbędzie min. Beck konferencje z ko
misarzem Litwinowem, przewodniczą
cym rady komisarzy ludowych Mołoto-
wem. Wizyta u Stalina nie jest oficjalnie 
zapowiedziana, chociażby z tego po
wodu, że Stalin zajmuje tylko stanowi
sko nieurzędowe sekretarza partji ko
munistycznej. W toku przyjęć, które od 
będą się na cześć min. Becka w Mo
skwie min. Beck zetknie się napewno ze 
Stalinem. 

Prześladowanie duchowieństwa w Niemczech 
za opozycyfne stanowisko. 

B. prezydent Republiki, Gaston Don
na ergue utworzył nowy gabinet francu

ski 

Berlin, 9 lutego. 
Opozycja wszelkiego rodzaju, czy 

to lewicy, czy prawicy, czy Kościoła, 
zwalczana jest w tym samym stopniu. 
Kampania przeciw opozycji duchowień
stwa, zarówno katolickiego jak i ewan
gelickiego, hic ustaje. Wypadki aresz
towań duchownych katolickich i pasto
rów ewengelickich należ*, niemal do co
dziennych. 

W Akwizgranie aresztowano i osa
dzono w więzieniu kapłana katolickie
go, Leyendeckera, za tp, że z ambony 
wyrażał się krytycznie o poczynaniach 
rządu, w szczególności zaś oceniał kry 

tycznie mowy min. Goeringa. 
W księstwie Anhalt rozwiązano 

wszystkie związki monarchistyczne. 

Ok ładk i 
do l i s t p łacy 

pracowników umysłowych I fizycznych DLA 
UBEZPIECZALNI SPOŁECZNEJ do nabycia 
w firmie A. .1. OSTROWSKI S-cy, Piotrkow

ska 55. 30-1 

W związku z ujawniong A * w 
isial rano władze l i t ^ i e j S-W?̂  P dzisiaj rano władze k i e 

wały przywódcę N i e t n i e g 1 ^ * ; ^ , b 

stycznej Partji Ludowej. j 
raz trzech innych cz 
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t Myśl imy się w treść i sens! 
gospodarczej Polski w ciągu lat 
oj' 0 dojdziemy do przekonania, 
^ iej celem była i jest nlena-
j,0

 svstemu kredytowego l ple-

ą \ ̂  o d s z e r e g u ' a t kroczy
l i °Są oszczędności i ograni-
^ 3 obniżania i przystosowywa
n i u życia państwowego, spo-
^ ' I ) rywatnego do ukształtowa-

fcrkf ^ ryzys warunków gospo-
C" kraju. 

^ le'iśiny poświęcić an) polskie-
„i a "i polskiej waluty, jak to 
l kredytem i ze swoja walutą 
foi Państwa.Wszystkia nasze 
^ e

a budżetowe, kredytowe i 
i- w ciąg u ostatnich lat temu 

,-jne 

kac* ftir. swego rozw:>ji współpracę 
ACil l f i tau ' t a i Ó W ' intensywne tworze-

nach A j J ó w własnych. Zdawaliśmy 

r e v ^ W , gospodarczego kraj nasz 
^bttłi*1, „ C n l u z Europą Zachodnią cof-
nuniwy Eiu.C a ,° dziesiątki lat. Nie mamy 
te&ZM^TT^ a n i f a D r > k ' a ' " kopali'*, 
V R I * C J * I T K > w rolnych, dóbr/.-: zagos-
y l k 0 J 5 « t k n y c h ' 
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'i i w n'm odnajdywały 

czego Polski stało się załamanie równo
wagi między cenami rolniczemi a prze-
mysłowemi, czemu wskutek „sztywno
ści" waluty nie można było z należytą 
intensywnością przeciwdziałać. „Noży
ce" cen sprawiły, że zdolność nabyw
cza szerokich rzesz ludności rolniczej 
zredukowała się do rozmiarów niezmier 
nie skromnych, skutkiem czego ogólny 
poziom życia narodu spadł znacznie po
niżej poz'omu normalnego. 

Na tle tych trudności zaczęły się 
wśród pewnej części polityków i ekono
mistów polskich zarysowywać tenden
cje, sprzeczne z linją polityki rządu. Tu 
i ówdzie odezwały się głosy, sugerują
ce rządowi ideę dewaluacji złotego, któ-
raby rzekomo położyła natychmiastowy 
kres wszystkim trudnościom. Czy war
to poświęcać tyle energji na utrzymanie 
równowagi budżetu? Wszak wystarczy-

m y drogą z.iojną i uciużli- lc w Anglji. by dwie izby przyjęły de-
że Polska jest orgii ńz-1 kret o zawieszeniu wymienialności 

iScK c z o ",i'odym i mającym!banknotów na złoto, by funt sterlingów 
' 'spadł z 45 złotych na 30 i by w następs

twie tej operacji uposażenia funkcjonar
iuszy pensje emerytów, zapomogi dla 
bezrobotnych — cały budżet uległ 30-
procentowej redukcji. 

Czy jednak powodzenie polityki go
spodarczej Anglji daje gwarancję powo
dzenia analogicznej polityki w innych 
krajach? Odpowiada na to mądre przy-

Co słowie łacińskie: „si dno faciunt idem. a n i k o l e i , a n i d r ó g . 

|t»- - p ^ ł miljona ust. które non est idem" (jeżeli dwaj robią to sa-
Mi p o ' n i " J ° n a nowych sil 

p j , ' które trzeba zatrudnić. A 
°br z e , że bez świeżych kapi-

. "owych urządzeń wywtór-
8 z y , » ' budynków w dzislej-

> n k 
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ach rozwoju technicznego 
nawet marzyć o nowych 
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by w okresie zupełnego 
roju walutowego w całym 

ino, to nie jest to samo). Zalecanie Pol
sce dewaluacji waluty dlatego, że ta de
waluacja odbiła się korzystnie na sy
tuacji gospodarczej Anglji jest — wedle 
trafnego wyrażenia jednego z publicy
stów — równoznaczne z zalecaniem jej 
uprawy ryżu, dlatego że ta uprawa 
udaje się doskonale w Chinach. To co 
było możliwe w Anglji, dyktującej ceny 
r.a rynku światowym, mianowicie u-
trzymanie, mimo 30-procentowej dewa
luacji pieniądza, cen wewnętrznych na 
niezmienionym poziomie, nie mogłoby 
się udać w Polsce, całkowicie pozba-

1 wionej mocy oddziaływania na ceny 
światowe i tysiącem węzłów zespolonej 
z gospodarstwem międzynarodowem. 

Rząd nasz zdawał sobie dokładnie 

rch ] * st4Vy c

y m k a Pita łom przez trwanie 
snK^e^tj . 2 n y c h zasadach gospodarki 

Ly?a'k°wite bezpieczeństwo 
1$ o b , t a , ° m p r z e z utrzymywanie 

W n a, e g u Pieniężnego i wypła-

sprawę z niebezpieczeństwa ekspery
mentowania na żywem ciele kraju. 
Wbrew wszystkim sugestjom i niepo
kojom trwał niewzruszenie na raz za
jętych pozycjach. Ustami swych auto
rytatywnych przedstawicieli wielokro
tnie stwierdzał, że polityka trwania 
przy klasycznych zasadach gospodar
ki pieniężnej miała i ma sens o tyle 
tylko, o ile może być doprowadzona do 
szczęśliwego końca. Zmiana kierunku 
w połowie drogi uczyniłaby dotych
czasowe ofiary bezużytecznemi i prze
kreśliłaby , cały osiągnięty dorobek w 
dziedzinie kredytowo - pieniężnej. W 
ostatniej debacie sejmowej generalny 
sprawozdawca budżetu, pos. Miedziń-
ski, wypowiedział ten pogląd w formie 
szczególnie dobitnej: 

„Konsekwencja raz wybranej Iinji 
w każdej dziedzinie życia jest rzeczą 
niesłychanie ważną. Konsekwencja u-
trzymania Iinji, nawet nienajlepsze], da 
je rezultaty lepsze, ' niż rzucanie się z 
jednej taktyki do innej, z jednej Iinji 
wytycznej do innej". Cóż dopiero kie
dy obrana linja jest najlepsza, na jaką 
w danych warunkach można się było 
zdobyć. Z każdym dniem występuje 
na jaw trafność polityki finansowej 
rządu, z każdym dniem jaśniej rysuje 
się świadomość ogółu zrozumienia ce
lów, do których ta polityka zmierza, z 
każdym dniem , doświadczenia obcych 
państw jaskrawiej ukazują zwodni-
czość marzeń o „nakręcaniu" sztucz
nych koniunktur. 

Dzięki dotychczasowym rezultatom 
swej polityki finansowej, Polska ugrun
towała zaufanie do swego pieniądza o-
raz stworzyła silne podstawy dla kre
dytu polskiego. 

Zagranica okazała już, jak ocenia 
heroiczne wysiłki Polski w kierunku 
utrzymania zdrowych podstaw' finan
sowych. Widomym znakiem wywal
czonego zaufania są dwie znaczne tran-
zakcje kredytowe, zawarte na rynku 
angielskim: pożyczka elektryfikacyjna, 
uzyskana dla Polski w okresie całko
witego marazmu w dziedzinie między

narodowego ruchu kapitałów, bo pod
czas agonji konferencji londyńskiej, o-
raz świeżo podpisana przez w-ministra 
Koca umowa z towarzystwem „The 
Westinghouse Brake and Saxłby", u-
stalająca warunki sfinansowania inwe
stycji w kolejnictwie polsklem. 

Niemniej korzystnie kształtuje sję w 
chwili obecnej sytuacja na wewnętrz
nym rynku kredytowym. Podaż kre
dytu zwiększa się, stopa oprocentowa
nia spada, wkłady w instytucjach kre
dytowych rosną, płynność się popra
wia, pieniądz zaczyna interesować się 
lokatami długoterminowemi. Zwyżka 
papierów procentowych wyraźnie wska 
żuje, że źródła kredytu odżywają. 
Zwyżka papierów państwowych stano
wi dowód, że kredyt państwowy uległ 
szczególnemu wzmocnieniu. 

Sytuacja na terenie kredytowo - pie
niężnym stwierdza ponad wszelką wąt
pliwość, że droga polityki gospodarcze) 
Polski jest słuszna i właściwa. I nie 
sposób nie zgodzić się z ministrem Za
rzyckim, zamykającym swe przemó
wienie w komisji budżetowej Sejmu a-
kordem uzasadnionej dumy i optymiz
mu: 

„Polska zdała dobrze egzamin w 
czasie kryzysu. Wycierpiała dużo, ale 
nie poszła na ryzykowne eksperymen. 
ty. Dziś na progu nowego okresu, Pol
ska pójdzie dalej po swoje] może skro
mnej, ale solidne] drodze ku lepszemu 
jutru, którego celem polepszenie wa
runków bytu ogółu obywateli w Pol
sce". J. Wendel. 
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' N a W y g°ane zostały z poli-
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Burzę w parlamencie angielskim 
wywołała posłanka lady Astor oświadczając, że posłowie Izby 
Gmin są przekupywani.—Silnie atakowana przez kolegów par
lamentarnych, lady Astor swe oskarżenie skierowała przeciw 

nieżyjącemu posłowi. 

uli*11? 
yje: 

które nie tylko za-
wyrzeczeniami i ofia-

Londyn. 9 lutego. 
W Izbie Gmin doszło dziś do nie

zwykłej sceny, której bohaterką była 
znana posłanka lady Astor. która jak 
wiadomo, jest z urodzenia amerykan
ką, a poślubiła lorda Astora, prezesa ra 
dy nadzorczej „Times'a". 

Przy omawianiu ustawy o wyszyn-

Astor, która jest znaną propagatorką 
abstynencji, przemawiając przeciwko 
tistawie oświadczyła: 

Abstynenci występują w tej spra
wie bezstronnie w. interesie ogółu i nie 
cą popłatnymi agentami przemysłu al
koholowego, jak niektórzy z członków 
Izby, którym nawet proponowano dwa 

6f9 
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ku w hotelach I restauracjach lady tysiące funtów za poparcie Interesów 

bindbergh i Hoouer są zamieszani 
w w i e l k i e f a f e r z e l o i n i c z e f . 

się importu. Szcze-
6 l r i dla życia gospodar-

Londyn, 9 lutego. 
Z Waszyngtonu donoszą o sensa

cyjnych aresztowaniach w amerykań-
skiem lotnictwie kommflkacyjnem. Are 
sztowania te wiążą się z rozpatrywa
ną przez specjalną komisję senatu spra
wą nadużyć na szkodę państwa, popeł
nionych przez zarząd Transkontynen-
talncgo Towarzystwa Lotniczego oraz 
północno - zachodniego Towarzystwa 
Komunikacji Lotniczej. 

Naskutck orzeczenia komisii senac

kiej aresztowano prezesa głównego za
rządu oraz parę osób. 

Aresztowanym stawiany jest zarzut, 
że w układach, zawartych za czasów 
prezydentury Hooyera z ówczesnym 
szefem lotnictwa Mac Cracker narazili 
skarb państwa na straty, sięgające, ki l
kuset miljonów dolarów. 

Prasa, omawiając tę aferc. wiążę z 
nią również nazwisko byłego prezyden 
ta Hooyera oraz innych wybitnych oso
bistości m. in. pułk. Lindbergha. 

hotelarzy 1 restauratorów w Izbie Gmin. 
To oświadczenie wywołało w Izbie 

niesłychaną wrzawę. Ze wszystkich 
stron sali podniosły się głosy, żądając 
podania nazwisk, lub wycofania oskar
żenia. Speaker Izby oświadczył posłan
ce, że wystąpiła ona z ciężkiem oskar
żeniem i że powinna ona podać dowo
dy. Wrzawa wzmogła sie jeszcze bar
dziej gdy lady Astor oświadczyła, że 
nie chce wymieniać nazwiska posła, któ 
rego miała na myśli, gdyż poseł ten już 
nie żyje. 

Speaker wobec tego podkreślił, że 
lady Astor nie skierowała oskarżenia 
przeciwko obecnej Izbie Gmin. co lady 
Astor potwierdziła, oświadczając, że 
nie miała zamiaru obrażać obecnej Izby 

Incydent ten wywołał bardzo silne 
| podniecenie w całej Izbie i niektórzy 
posłowie rzucili nawet pod adresem la
dy Astor uwagi, żc tego rodzaiu postę
powanie tolerowane może jest w Ame
ryce, ale nigdy nic będzie tolerowane 
w Izbie angielskiej. 
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Położenie rolnictwa w Polsce 
było przedmiotem wczorajszych obrad Se jmu. -Opozyc ja sieje 

defetyzm, stawiając rządowi niesłuszne zarzuty. 

Wystawa prób i 
przemysłu krajowej 

pierwszych dniach "^f^w&roie 

Warszawa 9 lutego. I parcelacja, albowiem nastawia gospo-1 sność państwa zadłużonych majątków. 
Na d.kieiszem ^ i S J e n i u Sejm 1 darstwo w bardziej pozytywny sposób , Następnie referent polemizuje z 

J ™'na normalną pracę. Parcelacja nie zosta I. przedmówcami. Mówiąc o 
!ła zahamowana dlatego, że jest taka t kach wojskowych, zaznacza, przystąpił do dyskusji szczegółowej nad 

preliminarzem budżetowym Ministers
twa Rolnictwa i Reform Rolnych. 

Sprawozdawca poseł Stroynowskl 
(BBWR) zobrazował ciężkie położenie 
rolnictwa, podkreślając, że dobnze prze
myślana konstrukcja naszej polityki rol
nej, broniąca z powodzeniem poziomu 
cen i bliska osiągnięcia ich równowagi, 
została poderwana wybitną zniżką cen 
na rynku zagranicznym. Uzdrowienie 
stosunków w rolnictwie zostało już 
przesz rząd podjęte i w tym duchu wyda 
no szereg rozporządzeń. Referent jest 
zdania, że bez odpowiednich organiza-
cyj producentów nie można zorganizo
wać stosunków w rolnictwie i dlatego 
wysuwa stworzenie przymusowych zrze 
szeń producentów. Aby hasło „równaj 
front na rolnictwo" mogło się przyoblec 
w realne kształty, rolnictwo, oświadcza 
poseł Sfrroynowski, samo stanąć musi w 
wyrównanym organizacyjnie i zwartym 
szeregu. Tylko na taką sprawną jednost 
kę można i warto równać front-

Poseł Fijałkowski (KI. Nar.) twierdzi, 
ie pomoc na rolnictwo ze strony rządu 
jest jakoby za mała, należy, zdaniem 
mówcy, poddać reformie system podat
kowy, ustawodawstwo ubezpieczenio
we, obniżyć m. in. opłaty społeczne i sa 
morządowe, które są za wysokie. 

Poseł Poniatowski (BBWR) stwierdza 
że polską politykę gospodarczą w odnie 
sieniu do kryzysu cechuje ciągłość i kon 
sekwencja. Polemizując z głosami kry
tyki, poseł Poniatowski podkreśla, że o-
ppzycja żadnych recept nie przedstawia 
a tylko zagadnienia, które są wewnętrz 
nie sprzeczne. Opozycja stawia Bezpar
tyjny Blok w takiej sytuacji, że on re
sort Ministerstwa Rolnictwa będ'zic mu 
sial omawiać w bardziej bezpośrednim 
kontakcie z p. ministrem czy wewnątrz 

osadu i-
że pro-

tendencja rządu, lecz dlatego, że wyma
ga więcej środków- Sprawozdawca pod 
nosi z uznaoniem przejmowanie na wla 

dukcja w osadnictwie wojskowem jest 

W , 
żącego roku nastąpi w Łodzi °P_,CTAI- . 
wy Ruchomej .Prób i Wzorów '/t^IL? 
jowogo będącej pod stałym Pr,°'' 
nistenstwa Przemyślu i • Handlu. ,u 5 

W związku z powyższym f TjrJPj 
r; b. w sali recepcyjnej łódzkies 0 ^^ 
jewódzkiego odbyto slię I-s/e z« 
zacyjne wystawy. .-wie*1',] 

Na zebranie przybyli przed*ta^c,nf**J 
kich organizacyj: społecznych. P o r j j " 

uuiu;]a w uaBuuivvW,* w V # 9 W ł . w . . . h a n d l o w y c h , komunalnych i, 6$™ tfoi 
większa niz u okolicznych drobnych ro i : eakolniotwa, wojska oraz Urzę* 1 

ników. 
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i wiele innych wygranych 
padło ostatnio w największej w Polsce kolekturze 

W O L A N Ó W 
WARSZAWA. MARSZAŁKOWSKA 154. róg Królewskiej. 

Ł an* o*M rś? P I O T R K O W S K A 11 
W Ł J e f c j P I O T R K O W S K A 7 2 

PABJANICE, P I . D ą b r o w s k i e g o 3 . 
Cenn I j ł zł. 10. połówki zł. 20, całego losu zł. 40. 

C iągn ien ie 1-ej k i . j u ż 1 6 - g o l u t e g o . 
Zamiejscowym wysyła się natychmiast po wpłaceniu należności do P. K. O. 

na konto Nr. 141795. 
Ze względu na dużą frekwencję radzimy już nabywać nasze szczęśliwe losy, 

b o <g?ać u W I L A N O W A f o p s w n a w y a r & n a 

Wolna celna angieiske-francuska. 

Lut 

1 

Po zreferowaniu zarysu h ' 0 ' 0 1 ^ , . ^ 
prezesa Towarzystwa Wystawy 
Józefa Błcszyńskiego z Warsza'*^ 
daniach i celach oraz znaczenia . 
wytwórczości — powołano do W p?. 
Miejsoowy, w skład którego FT/A^IM 

A. Potocki — wicewojewoda '^jy lijk 
S. Małachowski — generał ORYS" f i " 

Okr. Korp. IV w Łodai, 7̂ 1 
A. Abłamowicz — dyr. Zjedn. 

blera i Girohnnjjia, 
E, Babiaoki — prezes 

Włók. i Zrzesz. Pol. Fa.br 
.. Bilyik — mec. prezes g ^ t y 

b u d 
knowań 

Anglja nakłada specjalne cła na najbardziej pokupne 
towary francuskie. 

go w roku 1933 sprowadzono z Francji 
przeszło za 2 miljon. funtów. 

Londyn. 9 lutego. 
Wśród specjalnych ceł odwetowych 

jakie Wielka Brytanją zamierza nało
żyć od poniedziałku na towary przywo
żone z Francji, o ile w międzyczasie 
Francja nie wycofa swych ograniczeń 

kontakcie z p, ministrem czy wewnątrz 1 < o n t y n g c n t o w y c n w o b e c eksportu bry-
bloku. ponieważ opozyca me r e p r ^ z e n - ; ^ ; ; , ^ ^ , . . , , ^ ^ b b d d a n d l ^ - m 0 

tuie nic, coby się mogło krzyżować z po 
[:l;id;iuii BBWR i rządu. 

Po szeregu przemówień posłów opo 
zycyjnych oraz po przemówieniu posła 
Długosza, który omówił pomoc rządu 
ula rolnictwa, zabrał głos poseł Ozow-
ski (BBWR). zarzucaąc przedstawicie
lom Stron- Ludowego, że w kryzysie, 
przeżywanym przez rolnictwo szerzą de 
fetyzm jakoby rząd nic nie robił dla 
zwyżki cen. 

Na posiedzeniu popołudniowem izba 
przystąpiła do budżetu funduszu obroto 
wego reformy rolnej. 

Referuje Kamiński (BBWR), wska
zując, że w polityce rolnej w obecnych 
czasach ważniejsza jest komasacja niż 

tyjskiegb; figurować będą cła na Wino 
i szampan. W 1933 roku przywieziono 
M ł W db' Wielkiej Brytanii'Win' fran 
cuskich za olbrzymią sumę prawie 2 
miljon. funtów. 

Dotychczas wina nie były clone lecz 
poJiegały opłacie fiskalnej, podobnie, 

jak brytyjskie napoje wyskokowe. Dru 
gą znaczną pozycją jest jedwab, które-

Londyn, 9 lutego. 
Ministerstwo przemysłu i handlu o 

głosiło dziś rozporządzenie, mocą któ
rego wchodzą w życie specjalne zarzą
dzenia wobec produktów pochodzenia1 

francuskiego, jako odwet za ogranicze
nie przez rząd francuski kontyngentowi 
dla wyrobów angielskich. Rozporządzę 
nie rządu angielskiego wprowadza z 
dniem 13 b. m. 20 procentowy dodatek 
do istniejących już stawek celnych na 
cały szereg artykułów produkcji f ran. 
cuskiej. 

L, 0. r j . ; ,ob*pJl POd 
j . c ^ - ^ ^ A ^ ! 

Zgierzu, „ ^ 
Chomucz — mec, praż** " j J ^ F O 

Rezerwy, , , I & W u . r ioy^ 
Chilarski — pułkownik dyp»- W, r^e<_V~; 

Okr. Korp. IV w Łodzi ^ B ^ \ P % r w 
S. Czajkowski - radca 9 , 'St^<>We 
S Dobrowolski — inspektor i 

Łódzkiego, „ ^ H M ł a , *V Jg** r W 
L. D y l - dyr. Sakoły H a n ° ^ ^ J u * 

Łodzi, ; 'te , 
Prozes N. Eitingon. fy* KOr 
Prezes K. Ender, g^a. \^»- Sl 
B. Fichna - dr., poseł «a SI* J^Ch d r 6 g 

Cz. Gumkawakl - red., P»"» «fe ^ ^ 
Dzicn. Łódzkich, , yW^OT - • 2 1 

J. Jellinek _ ini., naczelni 
rządowego Urz. Woj., . 

Kunstmen—ini., dyr. SzKory 
Maks Kon — konsul. „ 
F. Maoiszewski — gen., P"**. 

Wł. Scheiblera i Grohmana, - ^ t * . 
M Mafdakówna — AYR. 1 JL. « - J 

Pr/.-m. Handdo., r , o ^ J ^ l & ł W i 
W. Małkowski — stano- f?_w„ f«fl. K| 
B. 
J. -

myślowego Urz. Wojów., 
Piątikowiski — dyr,, 
K. Podobińslki — starosta 
Puternicka _ dyr. Szkoły ^ o l Y I I j ^ 
P,rzvmusowa - dyr. Pa*C£ Teo^ ł J 0 S° 
J. Przeradzki — prezes l „-^U dv« 

Włókien., rrfb
le

dzielp 
St. Przeidzieoki — u**.. frv.

 r

' ^ ^ j ^ 
K. W. Scheibler - P«z*» * k..

1 JOObj 
wmt**,„.,.., . . w ^ ^ » a 

^°nkun 

Michaeli* — ini. pre«g» 
Piaskowski - ini., nacze^ 

up 

G^łhSLdo włi 

-. wł> '-̂ UiSdW W a*« ' 
Włókien 

Sei
10
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Dziś na Placu Czerwonym odbyła 
się wielka parada wojskowa z okazji 

Zwyżka papierów polskich 
n a l o n d n A s l c i e i ź i e ł d ł i e . 

Londyn, 9 lutego 
W dniu dzisiejszym kurs 7-nrocento 

wej polskiej pożyczki stabilizacyjnej j 
podniósł się na giełdzie londyńskiej do 
92, czyli o 1.5 punkta. 

Na początku bieżącego tygodnia kurs 
tej pożyczki zwyżkował o 1 punkt. — 
Kurs pożyczki polskiej osiągnął więc o-
becnie w Londynie poziom nienotowa-

Demonstracja militarna w Moskwie 
z okazj i kongresu par t j i komunistycznej. 

Moskwa, 9 lutego i kongresu partyjnego. Przedefilowało po 
nad 20.000 wojska i oddziałów przyspo 
sobienia wojskowego oraz około 600 
czołgów. 

W rozkazie dziennym do Czerwonej 
Armji oraz w przemówieniu do wojska 
przed defiladą komisarz Woroszyłow 
złożył hołd Stalinowi jako organizatoro 
wi siły zbrojnej ZSRR oraz podkreśli! 
że Czerwona Armja pomimo pokojo
wych zamiarów Związku Sowieckiego, 
gotowa jest do zadania klęski każdemu 
napastnikowi. 

Moskwa, 9 lutego 
17-ty kongres partji komunistycznej 

kończy obrady w dniu jutrzejszym. 
Dziś wieczorem kongres ma dokonać 
wyboru władz partyjnych 

I ny od szeregu lat 
Przyczyną korzystnego kształtowa

nia się kursu polskiej pożyczki jest nie
wątpliwie życzliwa ocena z jaka w An-
glji spotkały się ostatnie posunięcia dy
plomacji polskiej oraz dodatnie wraże
nie wywołane w City przez zawarcie 
kontraktu kolei polskich z firmą We-
stinghouse. 

Za Lkautfa h i p ó l m i l j . k o r o n 
zostali *vupuszczeni na r r o f n o ś ć durefotorzn 

i inżynierowie Szonatni n> Csefźu . 
Praga, 9 lutego, 

Aresztowani w związku z niedawną 
straszliwą katastrofą górniczą w Oseku 
dyrektorzy i inżynierowie szybu „Nel
son", w lkzbie 7-iu, zositali obecnie wy-

poiszczeni na wolność, po złożeniu kau
cji w wysokości ponad 4,5 miljona koron. 

Kaucja za gen. dyrektora Loeckera 
wynosi 3 miHony koron. 

Żeby się dostać do uniwersytetu w Niemczech 
trzeba pół roku popracować w obozach 

Berlin, 9 lutego. 
Urząd t. zw. kadr pracy wydał roz

porządzenie, mocą którego wszyscy 
abiturjenci, którzy uzyskają świadec
twa dojrzałości na Wielkanoc r. b., a 
zamierzają odbywać studja wyższe, mu 

szą odbyć 4-miesięczną „służbę pracy 
oraz 6-tygodniowa służbę w obozach 
S. A. Kandydaci, którzy nie odbyliby 
powyższej służby, nie będą dopuszcze
ni do studjów uniwersyteckich. 

M. rSdoniewsiki , r 

W. 'Wojewodató 
m. Łodzi, 

J. Wolczyński — poseł 
PozmaiV?kie<ło, \Y/idze^'j Ml 

Pt. Waliawoki — dyr. ^Tj^jcI 1 I 
Z. WiWki — ini.. prezes ŁC*"» 
Dyr. Więckowska, j j j , 
T. Walczalkowski — kier. o°*-

Spot. Rz. P , . . v Rze*' w . 1 ie w a J , 
F. Zarzycki - prezes >« ZŻ & 
Protektorat i prezesurę Kjjksafl^ V a«azu 

objął p. wojewoda łódrki, a Sph.ZVch v 

Nowak. Ji J6 W u ^ 

400 tysięcy dolarów * g s 
i syn& 

iwy 1 
Z St. Paulo donoszą 

t . 
cił dziś nieznanym baru..- a M y 

tysięcy dolarów. Jako okuP ' ,v L 
dzonego syna. Mimo eners' $ 
chodzeń policji w ciągu ^ J L ^ C ^ K l a i 
dni nie zdołano wykryć sprav 

Z St. Paulo donoszą. ' ^ e r ^ m q S o -

wania. W obawie przed z a ^ o J c V d o 4 v ^ 
baniem syna, o j c i e c J l i l ° * > l e 

spełnienie warunków * t%\ ^cz 0 r 

zy po otrzymaniu P ejJ d"̂  g t r a k t 

dowaniem syna, 
na 
któr . 
wadzone dziecko 
dzicielskiego. 

odesłali 

Państwo cygańskie na afrykańskiej m 
ence xaio%ui nrót polsfcien cu£anó*t>» 

* - • • m̂ Cl*' . L Praga, 9 lutego. 
Ja/k donosi prasa, król cyganów pol-

skich Michał Kwiek, odwiedza obecnie 
osady cygańskie na Słowaczyżnie i pro
paguje swój projekt, by cyganie osiedlili 
się na jednej z wysp afrykańskich i zało
żyli tani swe własne państwo. 

Akq'a Kwieka nie społyka się nara-

Spłonął największy klasztor w 

zie z przychylnem p r ^ f M llK if r° 
czańskim św. Mikołaru *fz&tty K^i^ 
skutek doniesienia swych ? , ^ 
zaareszitowany, z powoda ™ o 6 % 0 ( )

 p 

przepisów meldunkowy c l 1 ' % \ ,,, 
Posiada on zresztą O E » 

port i pozwolenie na pobY* 
w a c i i - ^wH^itaY 

Berlin, 9 lutego 
Dziś rano padł pastwą płomieni je

den z największych budynków klasztor 
nych Niemiec, a mianowicie zakład 
sióstr kongregacji św. Józefa w Insberg 

pod Augsburgiem 
W klasztorze 

kaleki oraz n iedorozwui '^ o r l 

z których jedna z nieWi" 
czyn podłożyła oedeó-

http://Fa.br
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Uzli Scholastyki P. 
Jotro ObJ. MP. w Lourd 

L o. 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia 
Przybyło dnia 

7.01 
16.89 
5.21 

12.01 
9.S6 
1.55 

pl. 
6^ 

tor 

budowę dróg 
Wano 36 i pó ł m i l j . z ł . 

ąI^°wiadujemy, Ministerstwo 
r°botv P^^nu je w r ° k u bieżą-
'•00o drogowe na ogólną sumę 
^ści t y c h ; s u m a t a P o k r y j bę-
t i jL°̂ J> z kredytów Funduszu 
ly) *r^'uszu Inwestycyjnego (24 
'̂ńst*? • W o z a ś skryptami dluż-

n*"°wego Funduszu Drogowe-

' ^ ' f e j l ^ B o w a ministerstwa i-
Ł ^ T u 1 1 n ' e t y , ' e budowy nowych 
^ ^ . k o n s e r w a c j i i przebudowy 

i>n' eA : ^ o d k i bowiem na budo-
^ i zLJ r Ó B s ą z b y t s z c z u P } e - k o n " hu r ^.s zniszczonych wymaga z 
^ e

 m większych nakładów. 
przewidziano naprawę i kon 
^ s długości około 7000 kim-

Wybory odbędą sie w kwietniu. 
Odnośne zarządzenia wydane zostaną prawdopo

dobnie w połowie marca, 
(i) Zainteresowanie zbliżającemu sie. 

wyborami do rady miejskiej wzrasta. 
Wpłynęły na to niewątpliwie poważne 
zmiany, jakie zaszły w ordynacji wy bor 
czej, wprowadzenie szeregu nowości do 
systemu wyborów, jako też zarysowują
ca się zmiana oblicza przyszłego samo
rządu łódzkiego. 

Kiedy definitywnie odbędą się wybo 
ry? Jak wiadomo, o terminie decyduje 
wyłącznie p. wojewoda. Do jego kompe
tencji należy rozpisanie wyborów na te 
renie całego województwa łódzkiego, 
które też, jak nas informują, mają być 
przeprowadzone w ciągu jednego dnia 
we wszystkich większych gminach. O 
ile ministerstwo spraw wewnętrznych 
ogłosi zarządzenie wyborcze dla woje
wództw centralnych, a nastąpić to ma 

w ciągu bieżącego miesiąca, reszta ini
cjatywy leżeć będzie wyłącznie w rę
kach wojewody Hauke-Nowaka. 

Według nowej ustawy samorządowej 
wybory muszą być przeprowadzone do 
dnia 13 lipca r. b. Z zasady jednak w 
okresie miesięcy letnich wyborów nie u-
rządza się, gdyż ferje powodują opusz
czenie miasta przez wielu ludzi. Wobec 
powyższego glosowanie musi odbyć się 
wiosną. A- istnieje tendencja, by realiza
cją nowego budżetu na rok 1934/35 za
jął się nowy samorząd, tem samem więc 
głosowanie do rady miejskiej i ukonsty
tuowanie się samorządu winno się od
być w ciągu miesiąca kwietnia. 

W związku z tem w tempie przyśpie 
szonem czynione są przygotowania do 
ułożenia rejestru miasta Łodzi, który 

będzie podstawą do sporządzi iia 
spisu wyborców. Rejestr będzie goU-wy 
na dzień 1 marca, Po tym terminie na
rząd miasta roześle do wszystkich Oiób 
figurujących w rejestrze, a liczących po 
nad 24 lata, zawiadomienia'iż są on u-
prawnieni do wzięcia udziału w wybo
rach. 

Ponieważ rejestr układany jest na 
podstawie ankiety ludności z 1931 r« 'tu, 
od tego czasu zaś zaszły pewne zmh IY, 
wszyscy pominięci w spisach będą to-
gli zgłosić w ciągu dwuch tygodni re la-
macje. W ten sposób na dzień 15 m. ca 
przygotowane zostaną spisy wybór, iw 
i w tym też terminie spodziewane est 
zarządzenie wyborów przez p. w je-
wodę. 

Hafldl 

,ly T * w ' ^ ' p r z e w i d z i a n o naprawę i kon 
Zi"*1 

»re«es 

w niedzielę 
a , a ł kupców do ministerstwa 

.ctofk 

Aft-
"kom'5' 

., Sei* 

z*. 

Z A R A Z A 11 f V R Ó ¥ Ł O D Z I 
Walka z tyfusem plamistym prowadzona jest z całą energją.— 

Generakie odkażanie ognisk zarazy. 

Lekarze muszą meldować o każdym wypadku. 

wczorajszym odbyło się 
Ł la IM k u p c ° w spożywczych w 

wtórem omawiano sprawę wy 
- * $ f J?BJ d o władz o zmianę niel 
U S g j l 7 o godzinach handlu 

\ & dyskusji kupcy podkreślili, 
w? z ielę handel artykułami spo-

odbywa się w cukierniach i 
!Cac&*: a to stanowi bardzo po 

irencję dla sklepów spo 
,1 ••: udyby zakaz sprzedaży v 
? dotyczył wszystkich przedsię 

wówczas ludność niewątpliwie 
*^alaby się w zapasy na nie 

Z*. 

'iti^P t"ym "sposobem wla 
* \ S ^ w , którzy ponoszą 
K t e n

( j i ę ż a r y podatkowe, nie byli 

hono^r'! {?al? Z ^dnak nie można spowo 
Ateto*n° ZWP̂̂U sorzedażv artvkułóv l i t y c h " sprzedaży artykułów 

*%6u, w cukierniach, wtaścicie 

fork 

. nWP1 rn„ U ^ a ż a J a -- i ż Jedynym racjo-

ive?VpC n a otwarcie sklepów 
n l i^Nh » y niedziele i święta w clą 

" J« Sort , ° d z i n siennie. 
i ż Ter i N s n i \ t e j sprawie postanowio

no - ^ t r ^wać do ministerstwa spraw 

(s) Wieść o wybuchu epidemji ty
fusu plamistego w Łodzi wywołała od
ruch wśród ludności, co uwidoczniło 
się w masowem uczęszczaniu do miej
skich zakładów kąpielowych Jest to 
objaw niewątpliwie bardzo dodatni i 

świadczy o wzroście uświadomienia 
wśród mieszkańców. 

Jak się dowiadujemy, ilość ognisk 
zarazy parazie nie powiększyła się. — 
Wszystkie więc wysiłki wydziału zdro
wotności l-ublicznej idą- obe.nie w kie-; 
runku 

umiejscowienia zarazy 
i niedopuszczenia, by przeniosła się ona 
do innych domów i innych mieszkań. 

W ciągu dwucn dni odbywała się e 
nergiczna akcja profilaktyczna w tych 
domach, w których stwierdzono wy
padki tyfusu. Wszyscy chorzy zostali 
natychmiast przewiezieni do oddziel 
nego baraku 

w szpitalu w Radogoszczu, 
przydzielono do nich specjalna obsługę, 
która unika wszelkiego kontaktu z po-
zostałemi pawilonami szoitalnemi, a 
przed opuszczeniem szpitala poddawana 
jest gruntownej dezynfekcji. 

TKUP ZA uff%SH 
1 czterecM 
: sprawco/" 

i 
grożoneffl; 

1 ministerstwa przemy r 

*̂f>* z l e k a r z a m i 
c*alnl wciąż Jeszcze 

w Ai^ h ĈzrT • n a s z ą zapowiedzią o-
A | ? e r t r a u a j toczyły się w dalszym 
iSl 7t,,, a cte pomiędzy przedsta-
R > o w ą z k u Lekarzy a Ubezpie-
I f j i a w C z n * " w Łodzi, w celu u-

i * e j_ t r u n k ó w przyszłej umowy 

Równocześnie przeprowadzono w 
mieszkaniach osób, które zachorowały 
na tyfus 

generalne odkażanie. 
Polegało ono na tem, że uszczelnio

no wszystkie okna i drzwi i rozpylono 
w całem mieszkaniu silne roztwory for 
maliny, która zabija zarazki tyfusu i 
niszczy robactwo. W pozostałych mie
szkaniach tych domów nie przeprowa
dzono wprawdzie dezynfekcji tak grun
townej, niemniej jednak poddano te mie 
szkania odkażeniu, 

wszystkich lokatorów doprowadzono 
przymusowo do kąpieli, 

ubrania zaś ich zdezynfekowano przy 
pomocy pary. 

Ta energiczna akcja, rozpoczęta 
natychmiast, gdy pierwsze meldunki o 
zachorowaniach napłynęły do wydziału 
zdrowotności publicznej, już wydała 
swoje rezultaty. Członkowie rodzin o-
sób chorych znajdują sie 

pod stałą obserwacją, 
dotąd jednak nie stwierdzono u nich ża
dnych podejrzanych objawów. 

Inna rzecz, że przy epidemji tyfu
su należy zachować jaknaidalei idącą 

I d a d n i T w e n o s z c z e i c l a ! 

kup zaraz los 
w n a j p o p u l a r n i e j s z e j k o l e k t u r z e 

S . P t m N M M M 

tffa\ całe»ie doprowadziły do uzgo 
J ^ ^ ' M ^ n a k ż S z e r e K U m n i e ł w a ż ° y c h 

*fcQdze 
l ł®5 WjA \l tej „ 
i o o K V r cSi ec° r? z"rm'en'a nie osiągnię-
* ^ f h t % 2 n i a Społeczna w dal-

h >QtiuL°dtrzymuje swe stanowi 
"'e *• 1° p r o c - wpływów, le 
W^ająp ż,aiąc, że są pokrzywdzi 

iiZ Q D r , / e ś l o n y c h dochodów 
lV*8Hr°? n a tem svrvch budże 

rlu P r 

cb-

Ile 

jeśli chodzi o wyso-
nia dla lekarzy — w 

* ę wyższej stawki 

m 

Piotrkowska 
P a m i ę t a j , ż e 
ciągnienie l-szej klasy Już 16 lutego 

Kijów—stolicą Ukrainy. 
Centralny punkt turystyki cudzoziemskiej. 

Do Kijowa przybyła specjalna komi-

ostrożność w stykaniu sie z innymi 'u-
dźmi. Od chwili zarażenia sie bowi -m, 
do chwili wystąpienia choroby, u] fy-
wa zazwyczaj 5 — 7 dni. W ciągu te
go czasu człowiek jest pozornie zupeł
nie zdrów, przebywa między ludźm , a 
w gruncie rzeczy jest nadzwyczaj ic-
bezpieczny dla otoczenia, gdyż 

sieje dookoła zarazki. 
Obecnie, po pierwszym etapie a :cji 

profilaktycznej, wydział zdrowotni ści 
przystępuje do drugiej. — Mianowicie 
dziś rozpocznie się odkażanie wsr. sł-
klch domów noclegowych dla meźcz rzn 
1 kobiet. Domy te zostaną odkażone w 
ciągu dnia, żaś na nocleg dopuszc. mi 
będą tylko ci pensjonariusze, któ zy 
zgłoszą się dobrowolnie do kąpieli i id-
wszenia. • Ponieważ kąpiel ta o by 
wać się będzie w granicach akcji z; >o-
biegawczej, wszyscy pensjonariusze do 
mów noclegowych zostaną wykąi irii 
zadarmo. 

Równocześnie nasilona zostanie )b-
serwacja nad dziećmi w szkołach p w-
szechnych. 

Wszystkie dozory sanitarne ot; y-
mały polecenia bacznej kontroli nad po 
wierzonemi sobie dzielnicami. Mają me 
obecnie obowiązek sprawdzania doi ła
dnie co sie dzieje w mieszkaniach loka
torów Ich dzielnic,,aby zawczasu stwier 
dzić ewentualne nowe ognisko zarazy, 
a tem samem przeciwdziałać dalszymi 
szerzeniu się tyfusu plamistego. 

Niezależnie od tego wszyscy lefca -ze 
łódzcy, zarówno pracujący w Ubezi ie-
czalni Społecznej Jak i prywatni, otr .y-
mali polecenie, by w wypadku stw JT-
dzenia choroby tyfusu plamistego, t bo 
nawet powzięcia podejrzenia o ist le
niu takiej choroby, przesyłali naty ii-
miast meldunki do wydziału zdrowe no 
ści publicznej. 

l ' ) ; . W . s konferencje nie dopro-
f V ' i ^ , do pożądanych rezulta-

ffl^Jł^Ł^iorn, o A c a bieżącego miesiąca 
*• ! ' * ł C U > a nie zostanie zawarta, 

\ ^ U t r z y Postanowił zwrócić 
o ajjptwa opieki soo 

l z rządowy. 

sja rządu sowieckiej republiki ukraiń
skiej, która bada możliwości rozmiesz
czenia w murach tego'prastarego gro
du słowiańskiego instytucyj republiki 

ukraińskiej. 
Jak wynika ze sprawozdań rady 

miejskiej Kijowa, przeniesienie stolicy 
Ukrainy sowieckiej z Charkowa do Ki
jowa stwarza b. skomplikowana sytua
cję dla wielu obywateli sowieckich. — 
Rozmieszczenie instytucyj i urzędników 
będzlie wymagało nadzwyczajnych 
środków w postaci 

wysiedlenia kilkunastu tysięcy osób 
oraz rozpoczęcia wielkich robót inwe

stycyjnych. 
Roboty budowlane rozpoczną się 

wczesną wiosną i według przedstawio
nych przez inżynierów planów mają 
być ukończone jesienią. 

W Kijowie powstanie w ten sposób 
kilkanaście nowych wielkich gmachów 

państwowych 
oraz olbrzymi kompleks budynków mie 
szkalnych. Poza doraźna rekonstrukcją 
i przebudową • Kijowa przewidywany 
jest 
plan czteroletni dla rozbudowy tego 

miasta. 
W okresie tym Kijów ma być tak 

przebudowany, że będzie najpiękniej
szym miastem wchodniej Europy. 

W Kijowie władze sowieckie zamie
rzają urządzić centralny punkt turysty
ki cudzoziemskiej. 

Chodniki i jezdni® 
muszą być posypywane płaskie n. 

Starostwo Grodzkie pa-zyporaba, 4e 
w czasie ślizgawicy i gołoledzi yeoó lie 
a przedewszystkiem chodniki muszą 1 yć 
bezwzględnie posypywane piaskiem ze 
względu na bezpieczeństwo przeefc d-
niów. 

Winni niestosowania się do tejgo a-
rządlzenia będą pociągani do surowej d-
powiedzialnofci. 

D«&ś W nocy dyżurują aipidka: J. Kopi iv-
fkłeijfo (NowomSciska 15). S. Tirawtkoiws :«J 
(15: .-,•/!»..'.•• 56), M. Kozcnbltmi.-i (Śródniic -ka 
Nr. 21), M. Bartoeicwsikicłgo (PlobrWwsIos 95), 
J. Klu.i>ly (Kątma 54), L. OyMcie^o fftohi'. 'ń-
aka 53). 
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„CASINO" 
Dziś 1 dni następnych I najweselsza 

komedia wojskowa 

Obsadę stanowią: 
dyrygentka TOLA MANKIEWICZÓWNA, 
strzelec ADOLF DYMSZA, 
kapral WŁADYSŁAW WALTER. 
ST. STRZELEC STANISŁAW SIELANSKI. 

Nadprogram aktualności. Do godz. 6.30 
ceny ulgowe. Bilety bezpłatne 1 ulgowe 
nioważne. 95.1 

Poranki od godz. 12-ej. 

Mleko daje zdrowie, ale.., 
n a j ł a t w i e j t e ż r o z n o s i z a r a z ę . — S p o ż y c i e 

m l e k a Jes t w Ł o d z i n i e s ł y c h a n i e m a ł e . 

Palenie zwłok 
ludzi zmarłych na choroby 

zakaźne. 
Jak się dowiadujemy, izby lekarskie 

rozważają, obecnie bardzo interesującą 
sprawę, związaną z chowaniem zmar
łych na choroby epidemiczne-

W Polsce dotąd niema krematorjów. 
Chowanie zwłok, niezależnie od przy
czyn zgonu, odbywa się zawsze w ten 
sam sposób. Tymczasem stwierdzono 
wielokrotnie, że ciało zmarłego nprz. 
na tvfus lub inne choroby zakaźne, mo
że się stać groźnym rozsadnikiem cho
roby, zwłaszcza, że przed pogrzebem 
zwłoki podlegają rytualnym lub zwy
czajowym zabiegom. 

Wobec powyższego izby lekarskie 
zamierzają wystąpić do departamentu 
zdrowia z wnioskiem o wydanie spe
C J A L N E J ustawy, by ciała osób zmarłych 
na zafcnżną chrtrobę nie były chowane, 
lecz palone, a to dla uniknięcia szerzę 
nła się zarazy. Interesujący ten wnio 
sek złożony ma być władzom już w naj 
bliższych dniach. 

D o d n ł k o w a k o m i s j a 
• p o b o r o w e . 

W nadchodzący czwartek, dnia 15 
lutego r. b. od godziny 8 rano w lokalu 
wydziału wojskowo-policvjnego Zarząd 
du miasta Lodzi przy ulicy Piórkow
skiej '65 urzędować będzie dodatkowa 
komisja poborowa dla PKU Łódź-Mia-
?to I. 

W dniu tym winni zgłosić się na ko
misję poborowi rocznika 1912 i starsi, 
którzv dotychczas nie stawili się de 
przeglądu wojskowego i nie mają uregu 
lowanego stosunku do służby wojsko
wej, zamieszkali, na terenie 2, 3, 5, 8 9 1 
11 komisariatów P. P. oraz ci, którzy 
otrzymali imienne wezwanie z łódzkie
go starostwa grodzkiego. 

Handlarze dałem. 
P a r a sutenerów skazana 

na 6 mies. więzienia. 
(as) Właściciel jatki mięsnej i dwuch 

nieruchomości — Alter Krzywy i jego 
żona Oitla — stanęli wczoraj przed są
dem okręgowym oskarżeni o czerpa
nie zysków z nierządu. Doniesienie kar 
ne złożyła kontrolna Fajga Leszgold. 
W skardze swej Leszgold podała, że 
Krzywi wypędzają ją z domu na mróz 
i słotę i nawet wówczas gdy jest cho
ra—domagając się zarobków. Z zarob
ków tych odbierają jej połowę, iako pro 
wizję, niezależnie od tego pobierają od 
niej wysokie opłaty za komorne 1 u-
trzymanie. 

Rozprawa przeciwko przestępczym 
małżonkom odbywała się przy drzwiach 
zamkniętych. . 

Sąd skazał obojga na sześć miesię
cy więzienia. 

Sprawy tego rodzaju są ostatnio co 
raz częstsze: dzięki nim ustanie wresz
cie nieludzki wręcz wyzysk, Jaki upra
wiają wobec nieszczęśliwych kobiet su-
tenerzy i właściciele najrozmaitszych 
domów schadzek. 

(i) Spożycie mleka w Łodzi iest bar
dzo małe. Na jednego mieszkańca przy
pada przeciętnie dziennie piętnaście se
tnych litra. Jest to tak niewiele, że wła
śnie świeżo utworzona w Łodzi liga na
białowa, postanowiła wszcząć na tere
nie naszego miasta energiczna propa
gandę, celem zachęcenia mieszkańców 
do spożywania tego najtańszego i naj
zdrowszego napoju. 

Mleko jest tańsze od mięsa i jaj. Za
wiera witaminy, bez których żaden ko
ściec nie może się obejść. Obfituje w 
białko, tłuszcz, cukier, wapno i zbaw
cze fermenty. 

Ale nietylko o propagandę chodzi. 
Liga nabiałowa na odbytem w bieżą
cym tygodniu posiedzeniu postanowiła 
zająć się sprawą jakości mleka sprze
dawanego w Łodzi. To bowiem, co do 
tychczas zostało ujawnione, stoi w tak 
rażącej sprzeczności z pojęciami higie
ny i zdrowotności, że zainteresowanie 
się poprawieniem jakości mleka, stano
wi kwestję zdrowia mieszkańców. 

Mleko jest Jednym z najłatwiejszych 
roznosicie!! zarazków. Stwierdzono, że 
zaledwie 2 procent krów, które dostar
czeń mleka do Łodzi znajduje się pod 

kontrolą. Przywóz mleka do miasta od
bywa się nadto w brudnych blaszan-
kach, na wozach od gnoju, bez żadne
go przykrycia, w butlach, zakorkowa
nych słomą I szmatami. Sprzedaż rów
nież odbywa sie w wysoce nlehtgjenicz 
nych warunkach. 'W błocie targowisk 
miejskich, w brudzie straganów i wnęk 
bram i w przeważającej ilości wypad
ków na schodach domów. 

Na posiedzeniu ligi nabiałowe! stwier 
dzono, że gdyby cała Łódź piła wyła 
cznie mleko z baniek, przywożonych ze 
wsi, to śmiertelność w naszem mieście, 
zwłaszcza wśród dzieci, byłaby pod
wójna. Niektóre mleczarnie jednak już 
zastosowały się do przepisów higieny, 
chodzi teraz o to, by zastosowały się 
wszystkie. Handel mlekiem powinien 

być uregulowany całkowicie i raz wre 
szcie musi być zrealizowany przepis, 
by mleko sprzedawane było wyłącznie 
z hermetycznie zamkniętych butelkach 

W związku z tem liga nabiałowa po 
stanowiła wystąpić z wnioskiem do 
władz sanitarnych, aby przy pomocy 
przysługujących im środków handel mle 
kiem w Łodzi odbywał sie pod właści
wą kontrola. 

Refleksje aktualne: 

Tłusty czwarte 
i chude pączW 

Onegdaj przy tłustym czwartku"^ 
nęli łodzianie wielkie ilości P"<*TCkiy 
ki dla każdego stanu i dla każdej "f . 
na dostać piękne, miękkie, rozpły**V,# 
ustach wraz z praw dziwem! k o n i 1 ( 

żone na papierku za cenę ai dwu° ^ 
szy. Sa pączki za piętnaście groszy -jj^ | 
nu średniego. Z konfitury jest w r" <Ą 
wspomnienie; są twardawe, jak r?%ź' f 

tej sfery, której nic stoć na Pj , 
Wreszcie sa również pąeM * lA 

pieką pączki albo racuszki 
ciwość te są domowego wyp l c ^™ ć cb<> 
że nie .mają prawa nie smakowa '^e 

Mai 
grozy: pękate, twarde i nJcoW*- J u ' 1 ^ Cał-
są nawet Jakby trochę brednaw* ^ % * CEU, 

Na tłusty czwartek zabieg] * • UM tft W t , u - 8 t * m«j> -
ieku -_Uy 

l i 
nie wiem jak nieudane.... Są z * l ° A T O 
daje im smaku. t . jak Jpltyk 

Przy ulicy Zawiszy Nr. l-> „ EiPPohr" 
innych domach łódzkich " P ^ ^ ^ j ^ ^ i u 
znajomych na tłusty czwartek^ B j i o (TL «y nakszt£ 
duto, tych domowego wypieKu. 

if*? 

,Nzinęę P 

u zanić 

wiat 
"^ugSS-karnawał przy * l 
„ie ł wesoło. Póki wódki X ^ W i a * r 
le - wszyscy chwalili pączki. Z* ̂  I j T e Skuły 7 

.... wtI«^ w refce. te nie M », « • ] , , : „ / ' mniej co wziąć w rękę, te ^ 
kierni jak gąbka, te pani domu i~ 
1 — niech żyje! ktW pól' 

W miarę'Jak ubywało ^ódW; »t»% na r> 
było należyte! przekąski - ' " Ł l * j f 
coraz bardziej prawdomówni. w * i e ił* 
zei Skowroński powiedział |ll _ 
tel °blu_dy. ^ łfijW f ) | g j 

Pobił rekord przesfĘpsfw. 
22-letni młodzieniec popełnił kilkanaście napadów 
i kradzieży i został skazany na 20 lat wiązienia. 

(g) Przed sadem grodzkim stanął 
wczoraj niezwykły przestępca. Syn 
właściciela 80-morgowego folwarku, 
młodzieniec dwudziestodwuletni o sta-
rannem wykształceniu, odpowiadał za 
kilkanaście kradzieży, włamań, rozboi 

1 t. d. 
Zwłaszcza w okresie od czewca do 

grudnia ubiegłego roku władze nolicyj-
ne kilku gmin podmiejskich alarmowa
ne, były meldunkami p zuchwałych kra 
dzieżach. Sposób dokonywania kradzie 
ży świadczył o tem. że w wszystkich 
wypadkach działać musiała Jedna ręka. 

Dopiero jedenastego grudnia udało 
się wywiadowcom ujqć złodzieia. Był 
nim Alfons Hettich. rodem z gminy Wi-
skitno. Hettich ukrywał sie w cegielni 
przy ul. Mazurskiej. Spał jeszcze, gdy 
w jego kryjówce zjawili się wywiadów 
cy. Obok wezgłowia przestępcy leżał 
nabity rewolwer dużego kalibru. 

Dane o karalności Hetticha sa nastę
pujące: skazany ostatnio na trzy lata 
za kradzieże j na cztery lata za napad 
z bronią w reku. 

odbył łączną karę czterech lat 
więzienia. 

które opuścił w czerwcu. Korzystaw-
szy z wolności, zabrał sie znów do pra
cy „zawodowej". W ciągu niespełna 5 
miesięcy dokonał — według danych 
władz śledczych — 

osiemnastu kradzieży z włamaniem. 
W grudniu został Hettich osadzony 

w więzieniu. Od tego czasu miał już 2 
sprawy karne z wyrokiem: 

trzy lata I dwa lata wlezienia. 

szkaniu 
przy ul. 

Bezpośrednio po ujęciu Hetticha a-
resztowano również 27-letniego Roma
na Stachurskiego, 

z zawodu artystę malarza 
(Sanocka 3). co do którego ustalono, że 
poza swem zajęciem trudnił sie również 
paserstwem i odkupywał od Hetticha 
kradzione przezeń rzeczy. 

W dniu wczorajszym odpowiadał 
Hettich za kradzież dokonana w mie-

Ańtoniegd' "Skrupczyńskiego 
Tuszyńskiej 3, gdzie skradł 

garderobę ogólnej wartości 100 zł. Ra 
zem z Hettichem stanął przed sądem 
Stachurski, oskarżony o kupno skra 
dzionych u Skrupczyńskiego rzeczy. 

Sprawę rozpatrywał sędzia Kazi-
! mierski. 

Na rozprawie Hettich przyznał się 
z cynicznym uśmiechem do kradzieży 
Stachurski zaś do winy sie nie przy
znał. 

Sąd skazał Hetticha na rok i 6 mlc-
I slęcy więzienia, Stachurskiego zaś na 
rok więzienia i 100 zł. grzywny. 

Zatem Hettich syn bogatego ziemia
nina, liczący obecnie 22 lata. skazany 
już dotychczas został na 15 1 pół roku 
więzienia. Obecnie czeka go Jeszcze ca
ły szereg spraw za inne kradzieże, z 
liczby 18 kradzieży, dokonanych w cią
gu niespełna 5 miesięcy. 

Pozostałe wyroki niewątpliwie pod
niosą sumę kar, na jakie skazany zosta
nie Hettich do conajmniei dwudziestu lat 
Dwudziestodwuletni złodziej skazany 
na 20 lat więzienia. Jest to rekord nie
bywały! 

na człowiekowi rozwalić, * Ą W <Ą p . 
twarde. Zachorować możną PJ \v p ^ j 
A na leczenie kto d*? Kto fcrfrj i ^ y -
ne, czyli ubezpicczalnię sp°]?« n 'w*VJ (C, 

Pan Skowroński mówiłby *.«.( .«'*lhr, w i P Ó ł W ^ k : 1 0 urg dłużej, gdyby.nie Interwencla^sP ?tfi ki - pani Marjanny S k r z y n i M * *»JW' 
mieszkuje wspólnie z S k o w r o n ^ | fl^U Wid 
prawo wymagać odeń posfus"** ' mS^^Ch 

Ale tym razem stała się 0in>l ,Ttla miał. 
Skarcony Skowroński nie f ^ ^ t t* n 

Nie reagował na drogą i M - f i K » r . . „ 

Wre«cle z bólem w sercu P 
postanowiła użyć przemocy. S» ^kiedv * 
«-* obfitować w same nłespoow* 

Pod 

W g i e r 
na 

już o 
sld stawił opór. . 0ba)4« X\£5 1 &la< 

Lekarz pogotowia odwlW ŝ JWcu i rr 
do domu w stanJe g o d ^ W 0 Jr^ać ko 

Mężczyzna zmienny fest ł e j t , '°4Ckip U* 
się napije i gdy Jest tłusty o ^ ^ ' ^ ^ g e , kti 

N a s z r e p o r t e r z a n o t o * ^ 

W domu przy ul. Ż e r o m s ^ f p r z ^ , I | | n 

pożar. Zapaliły sie sadze I * \tf P 
na poddasze. Wezwana straż o*m . I 
ku pożar stłumiła. ^ J J ALARTR 

u^.i»KS*e na< 

ciól 

I b l a 

W mieszkaniu własnym. prz y 32-vMwify ](T" 
Nr. 3, usiłował pozbawić sie t y f ^ J 

A, zażywa] 
ie! z kwasi 

Desperata znaleziono w a*","0jj ^ - . jm/^ -u w 

nym. Lekarz pogotowia P ł o d e m ^ 1 3 
stanie ciężkim do szpitala. Po*™ 1 f \ k W n 
wego kroku - rozstrój nerwowy- . l l b ^ k i 

rwał pozbawić sie **rvs*e ^1? Chu^n 7 
nisław Jezierski, zażywając ^o^tfr« t 
dyny. zmieszanej z kwasem K-ąrj n 3 4 V S e n u 

Desoerata znaleziono w s , a ' i ' i c l ^ ^ 

* • 

Śmiertelna ofiara gwałtownej wichury 
Bydgoszcz. 9 lutego, 

(sm) Szalejąca w Bydgoszczy wi
chura, była pośrednią przyczyną tra
gicznego wypadku, jaki wydarzył się 
na terenie dworca przetokowego na 
Czyżkówku. Podczas przetaczania wa
gonów 55-letoi Franciszek Szudarski, 
kolejarz, zamieszkały przy ul. Ciesz
kowskiego 13, nie usłyczał spowodu wi
chury, że nadjeżdża wagon. 

Dostał sk on pod koła. które ucięły 
mu nogę i zmasakrowały straszłiwie 
cały korpus. 

Pogotowie Ratunkowe odwiozło go 

W zakładach przemysłu| . J ^ ^ ^ N o n y " 
.Gentleman", P„rzy ulicy J ^ ° 7 > , ^ S ^ a „•iviii.viii.iii . ~"r.J „ • . . . ./a ". At 

woźnica Lajb Targownik tK^^janil- L 
ciony został upadającemi skrzy r,$efl^ 
ogólnych ciężkich obrażeń ciała-
wieziono do lecznicy. 

W bramie domu przy ul. L e g i o K ^ j f i j y . g 
podrzutka płci męskiej, w w ' f k s . V tó0 nia 

kala przy ul. Widok 4. -
wej nogi. Ranna przewkw' 0 

szpitala. . 9 8 

no 

„ckute"^ ^ b m 
Na ulicy Zagajnikowej 10. ^ , c C K » . > 

cia się, upadła 38-letnla Anna r°> litnfU 
• dozna)Ac ^ o i " 

godni. Dziecko przesiano do * l o b l < (jAh , f 
wszczęto poszukiwania. i i tjlhj „"} 

Nocy wczorajszej *do m ! e s | * a

p r ^ J | , ^ U J u 
Ualzele, przy ulicy Kilińskiego *»' h, Oręj s 

okno zakradli się złodzieje! i .<ifh3&i 
oraz biżuterie wartości 2000 ,y 

Kazlmlea-z Janczak, z a m i e ś ^ 
Wólczańskiel 68 zameldował, 
na posesji przy ulicy D o w b o r ^ df*c L ^ l ^ l y ( 

nywano systematycznej kradzi**-- ,̂ 11*1 nar̂ ênl 
dulcowego na 1600 zł. Śród'11 F̂Ĉ hrnl 

Na strych domu przy ulicy bj , ^fĄW. l i n l strych domu przy ulicy ^ , 
zakradł się Jakiś złodziej i sk i * 1 d" 
bieliznę 

"'ciustaw Orlzel, zamieszkały ^ 

do szpitala, gdzie po kilku minutach za- " 
<ończył życie, 
. Zmarły tragicznie kolejarz pozosta

wił żonę 1 7 dzieci, których rozpacz po 
stracie ojca iest bezgraniczna. 

9 9 

W0 

OTWARCIE w y t w o r n e g o k i n o t e a t r u 

U Z A " 
LILJANĄ HARVEY 

M o j e i t M i r z t t i i i e l o T v 

Na otwarcie wyświetlany 
będzie film z uroczą 

n a s t ą p i 

0M 

domu nieznani sprawcy 
wartości 350 złotych. 

JEDYNY WYSTĘP H A * * 1 

NÓWNY. M oay V %l t>n 
We wtorek obok Balu J' ci<^ 

ałrze Miejskim czeka Łódz • A | , 
wielka atrakcja. Oto P^e$&\eslffi JiJJjając 

jazdem do Egiptu, Syrji > Ye» t r ^ 

• 
Dl 

stąpi raz jeszcze jeden w * -
skim znakomita pieśniark8.jec-., 
Ordonówna z pożegnalnym ntZe^;% W!"iieL 
Złożą <uę nari n ' - " - « — * 
świetnej artyslyk 
lodja Warszawy", „ k u s k * -„ < 
łość ci wszystko przebaczy . -e, ? 
czątek o godz. 8.45 ounkt« a l^<f' 
biletów do nabycia w kasi e 

k i jak Jj & V > S 

X 
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- Nr 
1 0 . 1 1 1 9 3 4 St. 7 

r t ku "sil! 

S:» Hal tanie 

DRAGAN SZALAŁ NAD POL 
z toiów wywracała budynki, powyrywała drzewa z korzeniami, spychała wagony 

i zrywała dachy.—Szkody, spowodowane huraganem, są bardzo znaczne. 

( d e spustoszenia w Warszawie, Łodzi, Gdyni i in. m i a s t a c h . 
| lekarzy - okulistów. Do pogotowia mie j ; miac*Vs>*c.v nierwszeeo metra zna - calą Polską szalał nie-

l C u % ,? 8 a n- We wszystkich zakąt-
' '»t?pvał« a } n i c a Powietrzna wyrzą 
cb«%k!:.? wkody. Gwałtowny wi-

namu z tem, co się działo 
na krańcach miasta-

Tam wicher przewracał parkany, zry
wał papę z dachów, a nawet cale dachy 
Szczególnie na Chojnach zanotowano 
kilka wypadków zerwania dachów z 
domów. Wśród mieszkańców wybuchła 

io ,(1l3,lV tial'" r n o r s k ' e r n wznoszą prawdziwa panika. Domy, — wskutek 
toek,! i S z t a * S ° r wodnych- Ty l j gwałtownych podmuchów wiatru, chwia 

fanti-Slę Przez calą dobę z go 1 0 " " i 
„Toi. i t i i S " zamarł wszelki ruch stat Y^K,}^ morsklem wznoszą 

- „^ i jHh^ ja t ru zabezpiecza polskie 
! , ^ ! < h d v * e d nutkami strasznej na-
\ C i ^ & ^ r nie pędzi Ich na ląd 

H1 HwSu ,y zatokę pucką, zostały 
u 1 K X c skruszone. Zwały kry 
sn 

Iti, do ! 5 i^Si półwyspu helskiego- — 
>Aiio ^oJWycł, n a Pobrzeżu zostało u-

ye IfJ N|M 

^ ^ C ? 5 o l s k i cierpiały od w i 
^ o b n o s i ł a w i c h r u d 0 

! N i e m c z e c h . 

f i $ Ł , f e d n a z wież radjostacll 
W»P 

wichura pozrywała da-
££" "»SK?

r y

ch
 d

omów. W Berlinie 
Ud. l**J4

 l s t miała nieustanną pracę z 

skiego przybyło 16 osób, skarżąc się na 
zaprószenie oczu. 

W G d y n i . 

'to A N I A KOMINÓW 
J<! ' f t ^ i f i ^ - dokonywanych przez 
* l a I ^ 4 C ? l , c a , e u l i c e w* zas,a" 

b l a chę z dachów- U wy 

n o t o * f ^ i s n \ a 

iyn* & f a t C ! J m o rza Północnego mu 
KcV! k°munikację okrętową. 

wróci ły przed 
stracone, 

nadchodzą z Danji i 

ły się formalnie. Szczególnie drewniane 
zabudowania trzeszczały, grożąc roz-
padnięciem się i wywołując śmiertelne 
przerażenie wśród mieszkańców. 

Zanotowano również liczne wypadki 
zranienia przechodniów spadającemi 
szyldomi i odłamkami dachów. Ludzie 
chronili się do bram i domów i około go 
dżiny 11-ej wieczorem wszystkie przed
mieścia wyglądały jak wymarłe. 

Straszliwy huragan pozrywał kolo
salną ilość anten radjowych z dachów 
domów. Nawet ocalałe anteny nie po
zwalały na słuchanie audycyj radio
wych, ponieważ wskutek wichury w a-
paratach rozlegały się silne trzaski. 

Kolosalne spustoszenie poczynił hu
ragan na drogach pod Łodzią. 
Połamał ł powyrywał szereg słupów te

legraficznych. 
W młodych zagajnikach wyrwane zo
stały niemal wszystkie drzewka- A i 
wielkie, rozłożyste drzewa nie ostały 
się w wielu wypadkach pod działaniem 
gwałtownej wichury. 

Niezwykły wypadek zdarzył się w 
Marysinie pod Łodzią. Tam silny wicher 

wyrwał cały dom. 
został niedawno 

Gdynia, 9 lutego. 
Nad Gdynią szalał huraganowy wiatr 

który wyrządził znaczne szkody, zry
wając dachy na niektórych ulicach, prze 
wracając kioski inwalidów i wyrywając 
drzewa w pobliskim lesie. 

Między innemi huragan zerwał dach 
2-plętrowego domu przy ul. Starowiej
skiej 1 wyrządził szl.ody na nowym 
dworcu morskim, zrywane 80 mtr. kw. 
dachu z magazynu tranzytowego. 

W porcie wyrządził wiatr poważne 
szkody, albowiem olbrzymia fala zatopi
ła dwa holowniki „Nida" I „Weda" firmy 
„Po'ski Rob", które stały przy nadbrze
żu Rotterdamskiem-

Siła wiatru, który szalał na całem wy 
brzeżu Bałtyku, dochodziła ubiegłej rjo-
cy miejscami do 10—11 stopni. W nie
których wypadkach porywy wiatru do
chodziły do 12 stopni, co równa się oko
ło 32 metrom na sekundę. Kierunek jego 
był zmienny: do wieczora południowo-
zachodni, blisko północy zmienił kieru
nek na północno-zachodni. 

W ciągu ubiegłej nocy 5-krotnie wzy
wana była straż pożarna do trzech dro
bnych i dwuch poważnych wypadków. 
O północy przy ul. Starowiejskiej, w do
mu mec. Krylińskiego, zawaliła się skut
kiem silnego wiatru połowa dachu, a na

stępnie pękł sufit I klatka schodowa, na 

s ł s * ' W P o l s c e -
gof t|w k n u j ą c e wieści o strasz 

iv .nadchodziły ze wszystk a W* kraju. 
' ' S o ^ i T * 1 1 brak wiadomości do-

wi^f' rV SJ h w ludziach, ale Już to, 
wodeai (^Pozwała sądłzdć o dużych 
"** J 14 v !? k l huraganu. Odbiła się 

^ in i c tw ie , gdyż 
manotfysNS?1? 2 t o r ó \ v , tarasowała 
j c i » m, *fJ T a »a znacznie normalną 

, / ^ & L $ ° Powikłań i opóźnień 
CK % • «*obnych wypadków. 

Ł v W a r s z a w i e . 

tiobka- masę arkuszów blachy, 
i) bSi 2 d a c h ó w . Lawirowanie 

rkani» \ ftfc ' ^ s j o d szczątków tych [eltt V i <* l ^ r ^ n i o n e ze względu na 
skra* ' X} skutków nie umlal za-

l l \ .v fr*Wlel nocy opieszały w y ^ i K 1 SM W M S * ^ s t o P ^ 6 2 PosyPy 
l * ..u/tfi iii ^ lf»r!.K'em. 

Dom ten, drewniany, został niedawno r a 4 a j ą c n a niebezpieczeństwo mieszkań 
wybudowany i stał jeszcze pusty. Właś C Ó X d o m u > 

ciciel jego zamierzał wprowadzić się 
doń w najbliższych dniach. Złamane zo> 
stały podpory, łączące ściany z funda
mentem i 
caty domek, Jak pudełko zapałek, rzuco 

ny został w bok l zdruzgotany. 
W lasku na Mani wicher powyrywał 

szereg drzew i poczynił poważne szko
dy w znajdującem się tam osiedlu. 

Poważne spustoszenia zarejestrowa 
no również we wsiach pod Łodizlą. Wi
cher uszkodził szopy i stodoły zerwał 
słomiane strzechy z domów, połamał 
powyrywał parkany dookoła zagród 
wiejskich. 

Tak silny huragan, 

jOlbjzymi kawał dachu usunął si,ę na. 
frontowy1 muf'dbmV i 'p'6'sypai ślę grad 
cegieł z zawalonych kominów-

Straż wyprowadziła przedewszyst-
kiem z zagrożonego budynku dzieci i 
kobiety, uprzedzając pozostałych loka
torów o niebezpieczeństwie. Po 2-go-
dzinnej akcji niebezpieczeństwo zostało 
usunięte. 

Zaledwie straż wróciła do remizy, 
gdy o godz. 2.20 została wezwana do 

| palącej się fabryki mebli w Zagórzu. Po
gotowie, złożone z 3-ch samochodów. 

ulicę. Mieszkańcy pierwszego piętra zna 
leźli się w niebezpieczeństwie i zostali 
natychmiast usunięci z zagrożonych lo
kali. Dom jest własnością Feliksa Krup 
ki. 

Wiatr zerwał również część dachu z 
budynku uniwersyteckiego, pozatem u-
szkodził przewody elektrycznie w nie
których punktach miasta. 

I U C z ę s t o c h o w i e . 
Częstochowa, 9 lutego. 

Nad Częstochową przeciągnęła ubie
głej nocy huraganowa burza śnieżna. 

Huragan wyrządził poważne straty 
w mieście i powiecie. W mieście na
wałnica pozrywała szyldy, i poprzewra
cała drzewa i słupy telegraficzne. Na 
ulicach Dąbrowskiej, Kilińskiego, Jasno
górskiej, Chlopickiego i Waszyngtona 
wicher zerwał szereg dachów. W ki lku 
punktach wyrwane zostały przewody ele
ktryczne, wskutek czego pogasło światło 

O północy wracał z Lublińca do Czę
stochowy wóz, naładowany octem. Na 
wozie siedział właściciel towaru, Mo-

szek Frenkenberg (Panny Marji 1) oraz 
furman 22-lełni Józef Krysiński (Sena
torska 10). 

Kiedy platforma przejechała Herby 
Polskie i znajdowała się pod wsią Pia-
sieki, 6ilny wicher przewrócił wóz do 
rowu, przygniatając swym ciężarem znaj
dujące się na wozie osoby. 

Przypadkowo przejeżdżający okolicz ; 

ni wieśniacy pośpieszyli z pomocą ofia
rom. Z pod wozu wydobyło już niests-
,ty i zimne; zwłoki Krysińskiego, oraz cię
żko rannego Frenkenberga, którego 
przewieziono do szpitala Panny Marji w 
Częstochowie. 

Szalejąca burza minęła dopiero o go
dzinie 6 nad ranem. 

nocy, Łodzi Jeszcze nie nawiedził-
Wichura szalała przei, całą noc i do

piero nad ranem zaczęła się uspakajać. 
Szkody są bardzo znaczne. Jedyną do
brą stroną tak szalonego wichru, było 
zupełne rozegnanie chmur na niebie. Po 
burzy powietrznej mieliśmy wczoraj 
słoneczny, ładny dzień. 

Charakterystycznym szczegółem jest 
masowe zgłaszanie si 

zastało trzecią część budynku ogarniętą 
(płomieniami, które zagrażały również 

jak wczorajszej | s ą s i edn im budynkom 
Po przeszło godzinnej zaciętej walce 

z żywiołem,*pożar stłumiono. 

UJ L u b l i n i e . 
Lublin, 9 lutego. 

Szalejący od wczoraj niezwykle sil
ny wiatr wyrządził w mieście naszem 
szkody. M. in- z domu przy ul. Garbar-

wczoraj ludzi do sklej nr. 16 zerwał dach. który spadł na 

Katowice, 9 lutego 
W nocy z czwartku na piątek szale

jąca wichura zerwała z 6-piętrowego do
mu przy ul. Rycerskiej w Brynowie. na
leżącego do Farba, dach, Dach spadł na 
ogred, nie wyrządzając nikomu krzyw
dy. 

Na miejsce przybyła komisja budo
wlana, która wszczęła dochodzenie. 
W Król. Hucie wichura zerwała druty 
elektryczne na ul. Skargi, tak że na kil
ku ulicach zgasło światło. Po pewnym 
czasie uszkodzenie naprawiono. 

ż' e ż y ,J i N a Ł * 0 1 0 w Warszawie ma 
4ródi«|d5 ^ f i ! 8 . Większość kamie-

f jdi f * Ł a S t u s t ą p i ć do repe 
leżąca j ^ 

'•' 5oc i? ucierpiały parki war 
f "Sw^Sty1 ^ i ^ a r ó w zostało od 

Z „,! 1' iii I | | 

$, 
s ^ ł f & L ^ y s ^ o na"swej" dro-j 

ark» 
yfll 

tycL^rów zostało oderwą 
y c h drzew. 

u r°ici*]i ^ V ^ o w a l się on stponio-. 
U ] * * 0 ^ I K W ^ o d z l n e 1 około 11 wie i 

na" ulicach gęsto za-
^ r ł . « S e s » a huraganu mu-

e V? i W kni y l d y c e p o w e i niósł 
; z V i i « ' , i KM^'toaście metrów, od-
( ^ ? / ' { ' Kapelusze przechod-
l f i i e ^WPOwJetrzu. 

K drobnostki w oorów-

5- l f 5 F - i « » ; * " . r 

W Ameryce wybuchł strejk rzemieślników, jako protest przeciwko zmniejszeniu 
płac. .Delegacje ze wszystkich miast przybyły do Waszyngtonu, celem wyjed

nania audjencji u prezydenta Roosevełta. 

t &*K3L_ 
Poznań, 9 lutego. 

Nad Poznaniem szalała nocy ubiegtoj 
silna wichura, która przerodziła się w 
gwałtowną burzę z błyskawicami i 

1 grzmotami. 
' Spadł ulewny deszcz, a następni-; 

grad. Wiatr wyrządził szereg 6zkód, po
przerywał przewody telefoniczne w ko-
mun^łkaoji, miejskiej i zamiejscowej. O 
sile wiatru świadczy wywrócone dr"cr*» 
na ul. Llpelta, które straż pożarna v • 
nęła. 

Po burzy zapanował piękny, «łonr3-:.:-
ny dzień. 

Wichura zniszczyła w wielu tir V 
cowościach połączenia telefoniczne i 'ri-
legraficzne, główne jednak pfzcWo ' " 

łąozące Warszawę z Łodzią, Pozh'ńn1 
Gdynią, Wilnem, Lwowem, Krr,k^v ; 
i Katowicami, nie uległy przerwa -ru. 

Jakie są przyczyny huraganu? 
Silny wicher został spowodowany 

bardzo głęboką depresją, ja!n Vri' 
nęła się nad Bałtykrer". 

Zjawisko tego rodzaju nie je r <t p; 
sobliwością w porze zimowej, a zw 1 

cza po koniec zimy. Ale tym raz:::-. • 
chura miała natężenie huraganu, r • 
zxiarza się bardzo rzadko w Polsce P; 1 
muchy wiatru miały wozornj nntr : 

do 22 metrów na sekundę, tj. okoH i 
kim. na godzinę 
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Czterodniowa wycieczka wie l 
Cena o d 100 złotych 

Dal 
... * M 

OD 31 marca do 4 kwie tn ia b. r 
okrę tem „PUŁASKI" 

Sprzedaż biletów w Lin j i G < t o n i ^ ^ ® J ^ J , 2 
ul. Marszałkowska 116. BBI " 

P r o c e s o d o b r a J a g i e l l o n ó w 
Wnukowie powstańca 1831 roku żądają zwrotu rodowego mają tku , 

k tóry w okresie caratu nabył rosyjski urzędnik celny 
Wilno. 9 lutego. 

W swoim czasie imformowaliśmy o 
sensacyjnym procesie cywilnym o do
bra Holszańskie, w pow. oszmiańsklm. 
Wnukowie powstańca z roku 1931, An
toniego Żaby, Józef I Eugeniusz Gar-
waccy, ram. w Wilnie, bezrobotni inte
ligenci, daża do odebrania swego rodo
wego majątku, który został nabyty 
przez urzędnika celnego, Rosianlna Gor 
baniewa. 

Z jednej strony stają synowie ro
dziny, której korzenie sięgają daleko 
wstecz do początków historycznych 
dziejów naszych ziem — z drugiej po
tomkowie i dziedzice nowych przyby
szów. 

Historja dóbr Holszańskich. o któ
rych minionej świetności mówią ruiny 
prastarego zamku holszańskiego i 
szczątku pałacu Sapiehów, sa b." cieka
we. Pisze o niej w swej -pracy o po
wiecie oszmiańskim ś. p. Czesław Jan
kowski. 

Pierwszy włada niemi około roku 
1270 „samodzielny ksiaże litewski Row 
munt", — potem jego domniemany syn 
Holsza, który też nazwę nadaje Hólsza-
nom. Do początku wieku 14-go Hol-
szany pozostają we władaniu Algimun-
towiczów książąt Holszańskich. nastę
pnie przechodzą one w ręce Sapiehów, 
spokrewnionych z Algimuntowiczami. 
W ten sposób dobra w ciągu wieków 
przechodzą stale do rodów, ściśle ze 
sobą spokrewnionych. 

W histórji Polski Holszany zajmują 
poczesne miejsce. W nich sie^urodzlła 
i wychowała trzecia żona króla Wła
dysława Jagiełły, o której ś. p. Jan
kowski pisze: 

„Zofja ks. Holszańska była matką 
Jagiellonów; z niej jedne] miał król Ja
giełło potomstwo". 

W 19-tytn wieku Holszany należa
ły do Żabów. W powstaniach roku 
1831 I 1863 brali udział wszyscy Żabo-
wie. Właściciel Holszan, Antoni Żaba, 
został zesłany. Na zesłaniu los jego 
znacznie sie pogorszy? po wykryciu 
przez władze rosyjskie czynionych 
przez niego przygotowań do wywoła
nia rewolty w Bobrujsku. Córka An
toniego Żaby, Olimpja, trwała wiernie 
na posterunku w dobrach Holszańskich 
mimo szykan władz rosyjskich. Poma
cała materialnie zesłanemu ojcu. 

Nadeszła jednak chwili, w której 
sprzedaż Holszan stawała sie nieunik
niona. Wyszły specjalne carskie „u -
kazy". Rosjanie - dorobkiewicze rzu
cili się na polską ziemie. Wtedy Olim
pja Z., po mężu Korsakowa, wynalazła 
niejakiego Wolberga, któremu ufała. 
Dała mu skrypty dłużne na przeszło 80 
tysięcy rubli. Wolberg w chwili sprze
daży dobrowolnej miał zgłosić się z 
pretensjami do dóbr Holszańskich i wy 
trącić w ten sposób Holszany z rąk e-
wentualnego reflektanta - nabywcy. 

Na widowni zjawia się urzędnik cel
ny Gorbaniew. Interweniuje u cara, 
aby dług przeszło 80 tys. rubli, które 
rości W., nie obciążył Holszan. Olim
pja Korsakowa sprzedaje mu majątek. 
Urzędnik celny Gorbaniew rozporzą
dzał kolosalnemi pieniędzmi. Nabył je
szcze kilka majątków — razem 4800 
dziesięcin ziemi, sprzedanej „dobro
wolnie". 

W Zmartwychwstałej Rzeczypospo
litej rozpoczęli nowe życie potomkowie 
Żabów i dziedzice Gorbaniewa. Wszy
scy na wyznaczonych czy wybranych 
odcinkach pracy, jako dobrzy obywa
tele kraju. 

Powstał jednak między nimi cień 
minionych dziejów. Oto Sad Najwyż
szy Rzeczypospolitej Polskiej stanął na 
stanowisku, że tranzakcje sprzedaży 
majątków polskich w okresie DOPOW. 
staniowym w warunkach specjalnego 
ustawodawstwa rosyjskiego należy trak 
tować jako tranzakcje ^zawarte pod 
przymusem. 

Powództwo w sprawie Holszan 

wpłynęło do sądu na dwa dni przed u-
ptywem terminu na zgłaszanie podob
nych pretensyj. 

W pierwszej instancji potomkowie 
Żabów przegrali. Żądali zwrotu 1600 
dziesięcin ziemi. W drugiej instancji 
— onegdaj — pretensje swoie zredu
kowali do 400 dziesięcin. 

Sąd powództwo oddalił. 

Powtórzenie sensacyi"0! 

„WYROK 
reportaż sceniczny w 
Zofii Lewin, który „ l e n i 

przeszło 150 razy z n L < & . 
« umiałem ulubienco^ 

' 3 akta**. V W ^ a z 

"•••""EGO ZR 
TEATR ŻYDOWSKI W SALI FLLŁ,8, 

Telefon 213-84 ~ 

DZI* w . ^ a j ^ ^ ^ ^ S 
P o w t ó r z ^ & . e V M * " S / 

aktach., ̂  FYJ^ORAZ M„|, 
IMOFSTW; 

Usłyszymy dziś operę „Giocondjf 

I PAULA BR*a^ ŁJSWNIK. 
Ceny miejsc od 7° ^ŁJłch środ 

DZIŚ w sobotę o godz.
 9-',ma1ne-̂ ĵĴCPROW; 

Ceny miejsc n o r m a ^ ^ ™ ^ n " « 

•»» 0 Chć 

z La Scali medjolańskiej.—Łódzka rozgłośnia t ransm 
operę punktualnie o 9-ej wieczorem 

W dniu dzisiejszym radiosłuchaczy conda, która kocha się skrycie w wy 

FINANS >ZNACZO 

łódzkich czeka niezwykła emocja. Zgo 
dnie z zapowiedzią Rozgłośnia Łódzka 
Polskiego Radija transmitować będzie z 
Medijolauiu ze 6ławnej La Scali wielką o-
perę Ponchiilliego „Gioconda" w wyko
naniu znakomitych śpiewaków. 

Transmisja rozpocznie się punktual-
j nie o godz. 9-ej i będzie słyszana na 
wszystkich odbiornikach radjowych, nie 
wyłączając detektorów. 

Aby zorjentować radiosłuchaczy, nie 
będzie od rzeczy przytoczyć krótką 
treść tej opery. 

• * • 

Rzecz dzieje sie w Wenecji w XVII 
jwiekipj A M J r odbywa leję ̂ a^dwecae <d -̂J 
żów, " odświętnie przybranym. Olbrzy-
(mje schody, jdtóre : prowadzą do Jtościoia 
św. Marka są wypełnione tłumem żegla 
rzy, którzy dziś biorą udział w regatach 
maskami i ludem. Wszyscy cisną się 
przez szeroko otwarte drzwi. Na odgłos 
fanfar żeglarze opuszczają dwór i wra
cają do gondol. Wśród tłumu, który znaj 
duje się przed kościołem, jest i śpiewak 
uliczny Barnaba, który zdała obserwuje 
kochaną przez siebie Giocondę, prowa 
dzącą swoją ociemniałą matkę do ko 
ścioła. I teraz dopiero Barnaba wyznaje scioia. l teraz a o p i e r o Darnu ,Da w y z n a j e , vitf, 
swoją gorącą miłość dla Giocondy. Gio-1 chi 

gnanym księciu Genui, odrzuca oświad
czyny Barnaba. Rozwścieczony uporem 
dziewczyny postanawia zemścić się na 
jej ociemniałej matce, sugerując zebra
nemu' ludowi, że jest ona czarownicą. 
Lud rzuca się na ociemniałą mimo pers
wazji przybyłego przed chwilą żeglarza 
Enzo, pod którego imieniem ukrywa się 
wygnany książę Genui. Lud odstępuje 
od matki Giocondy wówczas, gdy zjawia 
się przedstawiciel porządku publicznego 
Alvize ze swą małżonką Laurą. 

W tym miejscu matka Giocondy śpie 
wa arję „Jaki anioł mnie uratował"? 
Wszyscy wchodzą do kościoła. Barnaba 
w tym czasie ijozpoznaje w Enzo księ
cia Genui, któremu przyrzeka, że spo
woduje, aby Laura, w której książę się 
kochał, a która została żoną Alviiza, po 
wróciła do niego. Nie ukrywa, że chce 
wywrzeć w ten sposób zemstę na Gio-
condzie, która kocha żeglarza Enzo 
(księcia), a jego miłością wzgardziła. 

Miotany zazdrością Banaalba usiłuje 
zniszczyć także żeglarza Enizo i zawia
damia męża Laury, że żona jego nocą 
ucieknie z księciem Genui. 

Teraz Barnaba śpiewa solo. Okazuje 
się, że jest szpiegiem św. Rady dzicsię-
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kaszel ' f f c w a B O l 

Dokuczliwy, nieustający• *L AP ;> | t "fna an« 
czosnku z marka F. F * « o , J^JJ* and S 
wieckici Doktora Sklc^J*"-^ra l, W i " 
Mazowiecka 10. - Bro»ury o * A ł t * \ j ^ ' ™ . 1 
wej wysyła w Lodzi bezplatn'6 

ski i Schatz, Przejazd 19. 
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Armia, składaląca się z 12 żołnierzy. 
Najmniejsza republika postanowiła się uzbroić. 

^ brf J/ftecfcii 
Drugi akt odbywa się » jU , Z p r Z e 

ludnej wyspy. Zdała k e ł g ko ^ » 
lach zakodwkaziony ? l? n y, »J°Warov 
Przed sceną ołtarz M a d o ^ 
chor żeglarzy. Na H R I ^ ^ ] L » f ^ K P ^ 
naba w towarzystwie P* s a

 b s e r f 
rzy śpiewają Barkarole. 

fet zgói 
i f ^ l k a c 

e fi'°'JIIK^SZYSTK 
kręt korsarzy. Na P ^ . A E . V % "ftanso* 
(który wysłał swych. l ^ i e i n D».1?;0- O ktd 
poozynek przed wyrusz«» ; i m ^'tiętrzn 
Zdała na barce przybywa MJ kolejo 
miejscu następuje ÔLC,JLĘT< a m a

e , n bud 
łosnego. Enzo wraca na °" 
gotować odjazd. P r z e d t e B J ^ 
na kolana przed obrazemi . 
dli się „Królowo pełna * ^ < > 

Pocichu skrada się ^„ leto* %ec ny ( 

'KI wpłat 
Owy in 
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Maleńka republika Andorra, wciśnię
ta między Francję a Hiszpanję, liczy 
wszystkiego sześć i pół tysiąca miesz
kańców. Obaj sąsiedzi zagwarantowali 
oddawna lilipuciej republice niezawis
łość i nienaruszalność jej granic. Niema 
mowy, oczywiście, o jakiemkolwiek na
jeździe, napadzie na Andorrę, przeciw 
któremu nie mógłby się ten kraik zresz
tą obronić. Półtora roku temu oddział 
żandarmerii francuskiej, złożony z sześć 
dziesięciu ludzi, wkroczył na terytor
ium Andorry w celu aresztowania kilku 
osobników, zbiegłych podobno z Francji ŻANDATMI powoływali się — błędnie 
zresztą — na rozkaz wydany przez 
swojego dowódcę, majora. Incydent ten 
wywołał złożenie odnośnego protestu 
w Paryżu na Ouai d'Orsay. Żandarmów 

Mieszkańcy Andorry postanowili pod 
wrażeniem ówczesnego incydentu stwo
rzyć własną siłę zbrojną, nie do walki, 
— rzecz prosta — z jakimś nieprzyja
cielem, gdyż o tem mowy być nie może, 
lecz w celu zapobieżenia incydentom. I 
oto stało się: Andorra posiada własną 
armję. Armia ta składa się z ośmiuset 
żołnierzy, sztab jej zaś z czterech ofice
rów i dwunastu kaprali- Dodajemy, że 
jest to skład „bojowy", na stopie, że się 
tak wyrazimy, wojennej. Pokojowe siły 
liczebne armji andorskiej wynoszą dwu
nastu żołnierzy, którzy pełnią zarazem 
funkcje policjantów. Mobilizacja armii 
w Andorze maże nastąpić w ciągu kilku 
godzin- wystarczy wysłać gońca na ro
werze, który objedzie sześć gmin, sta
nowiących całość osiedli w republice. 
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Pocichu skrada się w ; t v l e n 
przybyła tu poto, aby ^.J-.&c f. 
rywaflkę Laurę. Przypo^G^K' 
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uratowali życie jej m a ' | c f o v v rać i* 
miar i zamiast zasztyl®1" ̂ ie 
o tem, że mąż jej Alv:tzo a 
cieczce. Enzo, który wi« ' uSiM 
czeństwie, jakie go czeK* ] e C* 
przed zdradzonym m?*^" ' swó) M t%. aost a 

mu się nie udaje, podpal* p j Ljiy, S J 

Trzeci akt odbywa s«) t f ^ 1 ieste, 
viza, który zaprzysiągł ^ coA, Kl1*?* 
nie. Gdy zjawia się ONA * ^ tf L GO), 
cza jej ampułkę z t r u c i ^ ^ J S^rc 

zawartość jej yrychytóa- j e J % Drz6: 

swej pięknej małżonce ^ Jest 
rą przygotowany dla niei ^ IIEN,A; 
tafaU Y W krytycznej c h < c . JJ, 

odwołano, a niezręcznego majora spen- Uzbrojenie składa się ze starych karabi-
sjonowano. nów różnych systemów 

A. KANTOR S-cy, Grand-Hotel 
k u p u j e b r y l a n t y I z t o t o 
p ł a c i n a ł w y i s z e ceny. 

MAURICE CHEVALIER GrancJ-Kinle 
M . r n . A r . . n n . . A . 11 n I llńC/ł| 1,1*. A W . 
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Oryginalny film produkcji austriackiej 

„WIELKA KSIĘŻNA ALEKSANDRA 
W k r ó t c e w G r a n d - K i n i e 

DIALOGI w MILE BRZMIĄCYM DJNLCKCLI' WIEDEŃSKIM 
to pasjonująca rozgrywka naj
większych talentów Wiednia 

Marji. Jerltzy, Leo Ślęzaka 
Szoko Szakal In 

conda i wyrywa jej t & 
oddaje jej flaezeczkę, l c j l , A a ^ 

tośoią, która Laurę , LC^Vcl, 
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Następna scena V X 1 F c h ó r J 
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Barnaba, że jeśli P ^ 1 ^ AC 
stanie jego żoną. B a r t * ^ ^ 4 % JĴO 
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szepce jej złośliwie do . ( f. 
chana matkę kazał utop1 grf \f 

Akt czwarty ^ 
cym rydriem Barnaibv. '** 
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Według danych, uzyskanych w 
Związku Przemysłu Włókienniczego w 
Pańswie Polskiem. stan zatrudnienia w 
firmach do Związku tego należących w 
okresie od dnia 15 do 21 stycznia r. b. 
przedstawiał się następująco: 

W wielkim przemyśle bawełnianym 
w tym okresie przez 6 dni w tygodniu 
pracowało 10 fabryk, przez 5 dni z 12 
fabryk, przez 4 dni — 6 fabryk, prze-
3 dni — 1 fabryka, nieczynne zupełnie 
były 2 fabryki. Ogółem więc w 31 fa
brykach tego przemysłu w omawianym 
okresie zatrudnionych było 34.639 ro
botników, co w porównaniu z okresem 

poprzedzającym, wykazuje zatrudnio
nych robotników o 1799 osób. 

W tym samym okresie w wielkim 
przemyśle wełnianym przez 6 dni w ty
godniu pracowało 8 fabryk, przez 5 dni 
— 3 fabryki przez 4 dni — 3 fabryki, 
przez 3 dni — 4 fabryki. Ogółem w 18 
fabrykach tego przemysłu zatrudnio
nych było 12,626 robotników, a więc o 
137 roobtników więcej, aniżeli w okre
sie poprzedzającym. 

Wzrost uruchomienia w wielkim 
przemyśle bawełnianym tłumaczyć na
leży rozpoczętym w tej gałęzi przemy
słowcu! sezonem letnim. 

GIEŁDA PIENIĘŻNA. 

"M III — v " i i i i v ' : r , ; TT ~ ~J w»« 

^'"Koterminowa I nisko opro 
\ 0 charakterze mieszanym 

s ł i i ] 0 'ibl,"nansowym (mniej więcej 
1 ') to,, " a c z o n a Jest na angielskie parowe). 
..nMiillllllllP Dr*£ s k u t k u dochodzi druga o-

|||||IIIP p C e 2 n a c z o n a na urządzenia 
kas^l 'JS KNR
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E m i g r a c j a t k a c z y ł ó d z k i c h . 
Drobne warsztaty włókiennicze prze-

noszą się do Palestyny. 
Ostatnio zauważyć się daje w łódz

kim przemyśle włókienniczym tenden
cja do przenoszenia przedsiębiorstw do 
Palestyny. Dotyczy to głównie drob
nych warsztatów ręcznych. Tkacze 

, łódzcy tworzą w tym celu liczniejsze 
i grupy, aby dysponować większym ka
pitałem oraz wlększeml zespołami ma
szyn, co wydatnie ułatwia zainstalowa 

JN2" 3 t y l k o w iednejtrzeciej 

>szer " 
^KP I P r z y jjrf ^ P K p r C g u w z K , e d ó w operacje 

spotkać się winny z u-

krośnie, wyjechała już do Palestyny 
Każdy z członków spółdzielni złożył na 
kapitał zakładowy 100 f. szt. częściowo 
w gotówce, częściowo zaś w narzę
dziach pracy oraz w półfabrykatach. 
Cały szereg tego rodzaju grup spół
dzielczych znajduje się w stadjum orga
nizacji, przyczem na podkreślenie zasłu-

jguje fakt, że analogiczne grupy tworzą 

fM l i s t k i e m ze względu na 
Izi IL% "b isowe przedsiębiorstwa 
eniei11 0 j l W A k t ó r e m wspominal iśmy. 
L ^ t r z n a na cele inwes tycy j 
ewa*i e „pkden.T1?"1 spełnienie obowląz 
' okr?' LI. b " d z e t u skarbowego. Pre 
Hem ' » e t 0 ? , ł a t a P , K P d o s k a rbu w 
i i M \> I ^ L M 34/35 ma wynieść 20 
. łask nj,l&rZeu!?"..,Plan finansowo-gospo 

ce 

nie się w Palestynie. Pierwsza z takich.się w Rumunjl dla przeprowadzenia or 
grup o charakterze spółdzielni, obcimu-1 ganizacji przesiedlenia do Palestyny, 
jąca S0 tkaczy, posiadających po jednem 

Odprawy celnej w Łodzi 
i l e p s z e g o p o ł ą c z e n i a p o c z t o w e g o z A n g l j ą 

d o m a g a j ą s i ę łodzie f i r m y e k s p o r t e r s k f e , 

(m). Łódzkie firmy eksporterskie za-1| Zainteresowane firmy zwracają* rów 
biegają u odpowiednich władz o przenie 
sienie odprawy celnej z Gdyni do Łodzi. 
Obecnie stosowana jest praktyka, iż 
skrzynie z towarami otwierane są w 
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zabijane i plombowane. 
Taki stan rzeczy powoduje często za 

targi między eksporterami a zagranicz-
nemi towarzystwami transportowemi o 
odszkodowanie w razie zaginięcia towa 
ru. W takich bowiem wypadkach towa 
rzystwa transportowe godzą się na czę
ściowe jedynie pokrycie strat, motywu
jąc to tem iż skrzynia przed załadowa
niem była otwierana, przyczem nie u-
znaja plomby, jako dowodu, że ilość to 
waru zgodna jest z wykazem. 

Dokonywanie odprawy celnej w Ło
dzi przed ostatecznem zamknięciem 
skrzyni (co mogłoby być dokonywane 
w obecności przedstawicieli urzędu cci stji byłoby wprowadzenie poozty 
nego) położyłoby kres tego rodzaju za- '• wszystkich okrętach, wychodzących 
targom- Gdyni. 

U p a d ł o ś c i i u k ł a d a 

nież uwagę na niedostateczną komunika 
cję pocztową, zwłaszcza z Anglją. Okrę
ty, kursujące między Gdynią i portami 
angiclskiemi. nie przewożą poczty, wo
bec czego przesyłka listów handlowych 
oraz paczek z próbkami towarów doko
nywana być może jedynie przez porty 
niemieckie. W tym jednak wypadku wy 
miana korespondencji między Polską i 
Anglją wymaga trzech a niekiedy na
wet czterech tygodni czasu istnieją bo
wiem uzasadnione przypuszczenia, iż 
poozta niemiecka celowo przetrzymuje 
przesyłki handlowe, kierowane z Pol
ski lub do Polski. 

Aby przyśpieszyć wymianę korespon', 

Na wczorąjszem zebraniu gietdy walutowo-
dew&zowej w Warszawie zapotrzebowanie na 
dewizy było zwiększone, przy tendencji naogót 
słabej. Bank Polski placit za baknoty dolarowe 
5.43 — 5.40 (—3). Notowano: Belgia 123.50, Ho 
landja 356.70, Kopenhaga 121.65, Londyn 27.15 
t—17), Nowy Jork 5.42.50 (—3), Nowy Jork ka
bel 5.43,50 (—2,5), Oslo 136.80 (—70), Paryż 
34.92 ( + 2 ) , Praga 26.22 Sztokholm 140.50 (—65) 
Szwajcaria 171.50 ( + 5 ) , Wiochy 46.63 (—2). 
Tranzakcje dokonane a nienotowane dolarem 
po 5.42,50 — 5.43 (—2). W obrotach między
bankowych dewizy na Berlin 209.65 (—15). W 
obrotach prywatnych: marka niemiecka 209.25 
(—10), szyling austriacki 99, korona czeska — 
23.20 (—50). funt angielski 27.20 (—15). dolar 
5.44 (—2), rubel ztoty 4.64, dolar zloty 897. ru
bel srebrny 1.41. bilon 0.66. 

AKCJE. Na rynku akcyjnym obrotów więk
szych dokonano akcjami Banku,Polskiego, przy 
tendencji utrzymanej. Notowano: Bank Polski 
85.50 — 85.25, Cukier 15.50, Lilpopy 11.25 ( + 1 5 ) 
Modrzejów 2.90 — 3.05 ( + 5 ) , Starachowice — 
10.50. Tranzakcje dokonane a nienotowane: Fir 
ley 1.40, Nobel 0,70. Ostrowieckie 21.50. Cemeri 
townia Łazy 0,20, Zieleniewski 6. 

PAPIERY PROCENTOWE. Dla papierów 
procentowych przeważała tendencja zwyżkową 
przy większych obrotach 4 i pól proc. listami 
ziemskiemi i 8 proc. Warszawy. Notowano: 3 
proc. budowlana 42—42,40 ( + 3 0 ) . 4 proc. dola
rowa 54.50 (—50), 4 proc. inwestycyjna serjo-
wa 114 (+25 ) . 5 proc. konwersyjna 58.25. 5 
proc. kolejowa 55 (—75). 6 proc dolarowa 66— 
66.25 (—25), 7 proc. stabilizacyjna 56.75 — 57— 
56.88 (+13 ) . odcinki po 500 dolarów 57.25, 8 
proc. obligacje budowlane BOK 1 em. 93, 4 
proc. ziemskie 41.75, 4 I pót proc. ziemskie 52, 
7 proc* ziemskie dolarowe 42.38 (4-25). 5 nroc. 
Warszawy 65.50 — 65.75 ( + 7 5 ) , 8 proc. War
szawy 54.38 — 54.50 ( + 2 5 ) . 8 proc. Łodzi 51. 
5 nroc. Łodzi 51. 4 i nót proc. Łodzi 53, 6 oroc 
nbligacie Warszawy 6 em 52.13, 8 i 9 em. 51,13 
Tranzakcie nienotowane: 4 proc. inwestycyjna 
zwykła 109, 8 proc. dillonowska 77.50 (+50 ) , 
7 proc. warszawska dolarowa odcinki po 500 do 
larów 58.50, 3 proc. renta ziemska odcinki po 
5000 złotych 66.50, 10 proc. Radomia 41.75 -
( + 2 5 ) . za 7 proc. śląska chciano płacić 58.25. 

* * 
* 

Na prywatnym rynku tódakim, zarówno 
walutowym, jak i papierów, procentowych pa
nowała wczoraj tendencja srokoina przy bar
dzo niewielkich obrotach. Kurs dolarów kształ
tował sie w granicach od 5.42 zł, w zadaniu do 
5,40 zł. w płaceniu, funta — od 27.15 zł. do 
27.00 zł. 8-proc. T.isty Zastawne m. Łodzi no-
ł^wano po 51.00 — 50.00 zł. Inemi papierami 
obrotów nie H^konywano. 

Bank Pol ' : płacił za dolary w odcinkach 
drobnych 5.40 zł., za odcinki grubsze — 5.41 żł 
za czeki 5.43 zł„ za funty 27.12. Podaż mała. 

Z. S. R. R. A TARGI POZNAŃSKIE. 
Targi Poznańskie (od 29 kwietnia do 

6 maja) idące za wskazaniami naszej 
polityki zagranicznej, poczyniy usilne 
starania, celem skłonienia Z. S. R. R- do 
udziału w tegorocznych Targach. Spra-* 
wa obecnie jest rozważana w Moskwie 
i w najbliższych dniach należy spodzie
wać się decyzji. Jak słychać, decyzja ta 
ma być przychylna i udział ten będzie 
ujęty bardzo poważnie, przyczem po
dobno na stoisku Z. S. R. R. umieszczo
ne będą wzory całej produkcji rosyj-

AOy przyspieszyć wymianę n u i w i m . - • towafv które dotvch-
dencji. firmy łódzkie korzystają z p o c z • W nie Wko towary, k Ore, ąotycn 
ty lotniczej, jednakże jej znacznie wyż 
sza taryfa powiększa koszta handlowe. 

Zainteresowane firmy wskazują, iż 
najwlaściwszem rozwiązaniem tej kwe-

na 

rleśW* W, iS t " "URotermliiowe pożycz 
aur»- . k i i D o r h , , - a r o w o - finansowe są 
£ & S f n e m wyjściem. Do-
o ^>oSL e . , n a szeroką skalę na 
ów- W V V i e c k a

 n ' ł a z o b c y m kapitałem 
laśt&t K K r o j L 8 * raczej dodatnie- U-
* o ] i i V \ P < > . * i a z an le pilnych zadań 

fr* "hłSo Stacyjnych, a zara-
w ,n S N o J t a n ° w l ą zasilenie bllan 

• c t f ^ i * i K*h > n

Z macnlając rezerwy de 
,rt k t i « V 1 , 0 z a? tranzakcje PKP prze-
Ja ^ KiSm!81*' - iest to dodatnie 
a V m I V 1

 n f c ' P o p l e r w s z e d , a t e -atr.3' J J ^ & l e e?o bilansu handlowe-
^ ł S e l l * W « Brytan3i na czoło 
W « N k S ! ) °rtoweJ. w sposób na 

•tórY 5 W ^ S ^ d o zainteresowania 
la Pr i IMS K\ ł i n k i e m towarowym 

*«C\E , K P f » i ^ w V ^ o d z ł to nto-h,.,- ich z 

Sędzia Komisarz ma-v upadłości Ernestę 
Szmellera (farbiarnia, Kilińskiego 192), sędzia 
hamdlowy Haeasler, złożył Sądowi wniosek o 
zamiamowanic syndykiem tymczasowym dotych 
czr.spwe^o kuratora. 

Do wniosku załączony został protokuł »e-
brania kuratora, z którego wynika* iż upadły 
prowadza prawidłową księgowość, ksliegi han-
dlc>we należycie oparafowane. W kjiiie znajdo
wało się 298,70 zł. w gotówce oraz weksle ra 
protestowane na sumę 10.699,65 zł. I weksle 
nieppotestowane upadłej firmy ,F. Jarisch" na 
zł. 4.553.—. Upadły oświadczył kuratorowi, że 
prócz nieruchomości w Łodzi, przy ul. Kiliń
skiego 192, posiada jeszcze posesję i zabudo^ 
wamia fabryczne w Rumunji oraz majątek ziem 

Ź V 2> V i , % ; ^ * l to niechęć ich z 
^ K^RFWOĄ wvmianv to-

"Rie dlatego, że ten, z rej tradycji 

kim robią Interesy kredytowe Anglicy, 
już przez ten sam fakt podnosi swą mar 
kę jako klienta; tego nie obalił okres po 
wojennv. Doświadczenie przekonało, że 
operacje, które w okresie pożyczki sta-, . 
billzacyjnej nazywano U nas „kjUCZOwe I nolite J4.25 — 14.75, pszenica jednolita 20.50 
m|" (sc. - i Ł \ l 2 i . nszenlca zbierana 20 — 20.50. owies jedno 

m.ożna zawier 

ski Brzesk w pow. łaskim, majątek ten został 
jednak w 1930 roku wydzierżawiony na lat 9 i 
do obecnego dzierżawcy należy cały żywy i 
martwy inwentarz. 

W bilansie sporządzonym na dzień 17. I. r. 
b. figurują pozyc)e, jak: ka«a — 298,45 zł„ dłuż 
nicy _ 60,564,11 rł. weksle — 1.175,71 zł., 
barwniki i chemikalia — 1.779,11 zł., węgiel— 
2.500 zł. - plac i zabudowania w Lock i — 
20.000 zł., urządzenia fabryczne i biurowe — 
86.317,36 zł. i t. p, ogółem zamknięto bilans ! 
sumą — 879.055,96 zł., w tem po stronie ak- j 
tywów straty określone zostały sumą zł. 497.32o 
gr. 18. o 

Sąd zamianował syndykiem tymczasowym 
dotychczasowego kuratora. 

G i e ł d o z b o i o w a 
Na wczorąjszem zebraniu giełdy zbożowo-

towarowej w Warszawie ogólny obrót wyniósł 
2175 tonn. w tem żyta 1506 tonn. Notowano za 
100 klg. parytet wagon Warszawa w handlu 
hurtowym, w ładunkach wagonowych: żyto jed 

czas odgrywały pewną rolę we wza^ 
jemnym obrocie- Zakup towarów rosyj
skich stwarza możliwości lokowania 
partyj towaru polskiego w Z. S. R. R. 
i dlatego wzmożenie zakupów polskich 
w Rosji jest najlepszą formą dla zreali
zowania polskiego eksportu, albowiem 
odpada tak trudna forma finasowania 
kredytu towarowego dla Rosji. 

DYWIDENDA BANKÓW NIEMIECKICH. 
Jeden z największych prywatnych banków 

niemieckich Berlincr HandclsgescllchaH, pomimo 
skurczenia się interesów, wyrażającego się w 
spadku sumy bilansowe! z 326 milj. Rrak. w ro
ku 1932 na 277 milj, Rmk. w roku 1933, wyka. 
żuje za rok ubiegły o przeszło 400 tys. Rink. 
zyski większe, niż za rok poprzedni. Bank wy
płaca dywidendę w niezmienionej wysokości 

! 5 procent 

wierać tyiko w krojach 0 Sta rnleń kaszany 13.50 — 14. iączmleń 
11, jęcz-

browarny 
Dr. A. Z- 115 - 15.50-

DOM SKŁADOWY DLA BAWEŁNY w GDYNI. 
W najbliższych dniach powstać ma w Gdy

ni na zasadzie umowy Banku Gospodarstwa .Kra
jowego z Urzędem Morskim dom składowy dta 
bawełny. W myśl tej umowy, poczynając od 
dnia 1-go lutego b. r. B.G.K. przejmie w admi
nistrację około 15.000 mtr. kw. magazynów, za
równo przybrzeżnych, jak i leżących w drugiej 
linji, które służyć będą do przyjmowania ładun
ków ze statków do manipulacyj oraz do długo
terminowego przechowywania bawełny. 

Z utworzeniem domu składowego dla ba
wełny połączone będzie unormowanie sprawy 
wydawrnia kwitów warranlowych i przyjęcia 
przez Bank odpowiedzialności za magazynowa
ne part je surowca. 
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TEATR MIEJSKI. 
Dziś, w sobotę, o godzinie 4-ej po poł. po 

cenach najniższych, w ncdzielę o godz. 4-ej i 
po poł. oraz w poniedziałek po cenach najniż-
tzych aiiralccyjny , Ivar Krcuger" J. Tepy. 

Dziś o godzinie 8.45 prcmjera komedii Ka-
fe-taneWM Wroczyńskiego „Kobiety i interesy". 
W rolach ważnejszych: M. Balcerkiewiczówna 
fartyarlka tendrów warszawskich), Fiechcrówna, 
Starska, Macherski, Lenk, Surzyńs-ki, Szlclyń-
ski Szymański, Winawer i inni. Rcżyserja K. 
Wroczyńskiego. Dekoracje K. Mackiewicza. 

W niedzielę o godz. 12-ej w południc poraź 
he.Twizględnic ostatni feerfowa bajka-rcwja dtla 
dzieci „Czarodziejskie drzewko". 

D Padereu/skim po angielsku. 
Przy t e j okazj i dowiedzą się synowie 

Albionu czegoś więcej o Polsce. 

ZAKOŃCZENIE KARNAWAŁU W TEATRZE 
MIEJSKIM. 

We wtorek Hanka Ordonówna wystąpi w 
Tcalrze Mfcfckłm o godzinie 8.45. Na wieczór 
złożą się najlepsze numery przebogatego reper
tuaru artystycznego tej znaikornitcj pieśniarki. 

ŁÓDZKIE TEATRY POPULARNE. 
(Ogrodowa 18). 

Dziś, w robotę o godz. 8.15 wiecz. prem
iera komedii Vemeuila w 3-ch aktach p. t. 
„.laik się zdobywa miljony" (Arais), w reżyserii 
Kazjimicuza Opalińskiego. W rolach głównych: 
Mrowińsika, Scrowska, Opaliński, Preiss, wo j -
ciechow&ki, dyr. Winkler i inni. 

Blcty w cenie od 50 gr. do zł. 2.50 do na
bycia w kasie teatru od godz. 11—2 i od 6 w. 

ŁÓDZKIE TEATRY POPULARNE, 
(sala Geycra, Piotrkowska 295). 

Dz'ś, w sobotę, o godzinie 8.15 wieczorem 
f Juitro w niedzielę o godz. 4.15 po poł. i 8.15 
wieczorem dana będzie operetka w 3-ch ak
tach p. t. ..Hotel Impcrjal", w której gościnnie 
wystąpią Marian Wawrzkowicz oraz Kazimierz 
Worch, znakomity tenor opery lwowskńcj. 

a u t o r p r z y t a c z a z a b a w n y i n c y d e n t , k t ó 
r y m i a l m i e j s c e p r z y p i e r w s z e m s p o t k a 
n i u P a d e r e w s k i e g o z C l e m e n c e a u n a 

JUTRZEJSZY WYSTĘP CHÓRU WARSA. 
Jutro, w niedzielę, odbędzie się w sali Fi l 

harmonii o godzinie 6-ej wiecz. zapowedzany 
kr.ncert znakomtego zespołu jazzowego chóru 
Warsa z udziałem piosenkarza Tadeusza Fali- • . 
r.zcv,skie;;o oraz Jazzu na dwa fortepiany w j k ° n l c r e n q i parysk-ej 
wykc-.r.cn.ii Leona Boruńskiego oraz Henryka i 

Warea, kompozytora przebojów. , 
Artyści wykonaiją szereg piosenek oraz 

przebojów z filmów „Szpieg w macce" „Jego 
Bkfrełcncja Subjekt", ,,Wyrok tyc ia" oraz z 

n.r'>owszycb filmów. 

Londyn, w lutym. 
Przed ki lku dniami ukazało się na 

londyńskim rynku księgarskim dzieło o 
Paderew&kim p. R. Landau. Już z pier-

| wszych licznych i bardzo pochlebnych 
głosów krytyki można osądzić jak ważną 
rolę książka ta spełni na tutejszym grun
cie, Ze względu bowiem na popularność 
osoby wielkiego muzyka wzbudziła ona 
ogólne zainteresowanie i dotrze do sze
rokich kół czytelników, a lem samem 
przyczyni się do rozjaśnienia Głębokich 
mroków ignorancji angielskiej o Polsce. 
Mimo bowiem, że w ciągu kilku ostat
nich miesięcy słowo „Polska" w związku 
z naszą wzmożoną aktywnośc ;ą zarówno 
polityczną jak i ekonomiczną na terenie 
międzynarodowym coraz częściej się po
jawia na szpaltach prasy codziennej, lo 
jednak pojęcie przeciętnego syna Albjo-
nu o naszym kraju jest bardziej mgliste 
od zimowego dnia londyńskiego. 

Dlategc też szczęśliwie si? składa, 
że rozdziały dotyczące politycznej ak
tywności Paderewskiego d a j ą zarazem 
wiele cennych wiadomości i informa~yj 
0 Polsle i jej sprawach, w formie żywej 
1 interesującej. Autor, dzięki głęb.ikiei 
znajomości publiczności anglo-saskiej, u-
miał zręcznie wybrać sytuacja i anegdo
ty, które bawią .* ngljków, zadawalając 
ich wybredni' choć c/asem d/iwa-.ziry 
„sense of humour". W związku z „duali
stycznym" charakls-cm arLysty-polUyka,1 nem z małych miasteczek amerykańskich 

— zawołał stary „Tygrys" stal się pre-
mjerem? Cóż za upadek!" I obaj się 
roześmieli. 

Ciekawe są „pierwsze kontakty" mi
strza z publicznością i krytyką angiel
ską, oraz ówczesny sąd o nim Bernarda 
Shaw. Było to w czasach pierwszego 
koncertu Paderewskiego w Londynie, 
gdy ci dwaj sławni dziś starcy, mieli 
jeszcze ogniste czupryny. O mało zna
nym pianiście, na którego występ sprze
dano wszystkich biletów za sumę funtów 
10, „G. B. S.", naówczas krytyk muzy
czny „World'u", napisał, że jest „sen
sacyjny, pusty, wulgarny i gwałtowny". 
Dziś zapewne świetny pisarz zmienił 
zdanie o mistrzu, a w każdvm rajzie zmie
niła je publiczność angielska, która wy
pełniła, do ostatniego, dziesięć tysięcy 
miejsc Albert HalTu na zeszłorocznym 
jego koncercie, po którym długim bra
wom i gorącym owacjom nie było końca. 
Cóż za kontrast z „zimnem" i nieżycz-
liwem przyjęciem z przed czterdziestu 
lat! , 

W Stanach Zjednoczonych, Paderew
ski jest jeszcze bardziej popularny. Na
dawano tam jego imię dla reklamy wszy
stkim możliwym i niemożliwym przed
miotom, począwszy od cukierków a 
skończywszy na mydle. Szczytem (choć 
niezbyt olimpijskimi) popularności jest 
chyba napis na szyldzie sklepiku w jed-

Zwycięski pochód radia Qo^f^K z 0 K A J 

już dawno granice EuropS- ,, KONSTYT 
ściej słyszy się o staciacti ̂  j f i £ Mego b ściej słyszy się o t y ] ko T* » •ańTn 
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zaczynają energicznie _ ^ Z ^ t e ^ ^ i ™ 
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zaczynają energicznie, 
słuchano ich głosu i 11 
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RODZINA RADJOWA W TEATRZE 
MIEJSKIM. 

Już dziś, t. I. dnia 10-go lutego b. r„ o go-
flztnic 2l-ci w Teatrze M^ciskim rozpocznie się 
koiaiedja \Vroczyiislticgo p. t. „Kobiety i inte
resy" zabawa karnawałowa łódzkiej Rodsiny 
Rr'dlnwej. 

NrrwH^iz.T scnsr.cjn tej imprezy, która 
Irw-rć będzie' cala. noc, jest niezmiernie tani i 
c!oi-!:onoly bufet, gdzie za \ - złotówkę każdy 
otrzymać może: jeden kioliezek wyborowej 
wódki, d'CSI!'o«nłą zak?«kę, kufel piwa łub | 
r./'-l~T,kę lirrlpaty i dwa .papierosy. 

Bufet poizostaie pod kierownic lwem wlad-
jj;łc!cV „Romy". 

Niozlicaonc bile ty wejścia moina nabywać 
w sekretariacie lódzk'ej Rodziny Radjowcj .przy 
u!i'«y Pictrkfrwrikicj Nr. 106 przez cały dzień. 

Znipro5Z-;nin wysyłane nie będą.. 

POŻEGNANIE KARNAWAŁU 
w GRAND - HOTELU. 

W dniu 13 lutego rb. o Rodzinie 9-ej wiecz. 
<v salach (irand - l iotclu odbędzie się uroczyste 

gnanie tegorocznego Karnawału, na którem 
spółka sic cala wytworna Łódź. 

Na uwagę zasługuje tu obywatelski czyn, 
juki spełnia dyrekcja sal Grand - Hotelu. UTzą -
dzajac bal . Którego dochód przeznacza na rzecz 
Legii Inwalidów Wojsk Polskich. Będzie to Im
preza, łącząca piękno z pożytkiem i przyjem
ność /. celem szlachetnym. 

BAL PRAWNIKÓW. 
Zarząd i komisja balowa Stow. aplikantów 

jadowych i adwokackich ma zaszczyt przypom
nieć zrproszonym gościom że w dniu dzisiej
szym spotykamy się wszyscy na tradycyjnym 
balu młodych prawników w salonach łódzkiego 
towarzystwa śpiewaczego, Piotrkowska 243. 

BAL STUDENTÓW WSZECHNICY. 
A więc inż dziś, w sobotę dwa 10-go lu-

fc.go o godz. 10-cj. wieczór spotkamy się w 
Białej Sn li Hotelu Maaleufla na tradycyjnym 
rJcadcniickiim wieczorze towarzyskim, urządzo
nym staraniem Samopomocy Bratniej Studen
tów Wolnej Wszechnicy Polsikiicj w Łodzi. 

Zabawa trwać będzie do rana, — Wejście 
wyłącznie za zaproazenamł. 

ZAKOŃCZENIE KARNAWAŁU U DRUKARZY 
Dziś, w sobotę, dnia 10-go lutego, odbędzie 

się zabawa la.neczna p. n. „Zakończenie Kar» 
n iwa łu " w lokalu własnym przy ul. Piotitcow. 
okiej Nr. 105. — Początek o godzfinłe 9-ej wie. 
t. i. Wejście za okazaniem zaproszenia. 

Francuski maż sianu, słysząc na^wi 
sko polskiego prenijera, zapytał, czy jest 
on krewnym słynnego muzyka. 

(„Icslcn n :m we wlacnci osobie, Pa
nie PrezySew:'©" odipowiedział Paderew
ski. „Więc Prn, zc znokomiterso artysty 

ZE ZWIĄZKU ZAWODOWEGO PRACY 
PIELĘGNIARSKIEJ. 

Zarząd Zawód. Zwiąaku Pracy Pielęgniar-
••kiej w Łodzi urządza w niedzielę, dnia ll-go 
lutego o godz. 5-ei po poł. w sali przy ulicy 
Żwirki Nr. 4 wiieczormicę ioiwairzywką pod ha
słem: , W jedności siła". 

W programie przewidziany Jest referat in
formacyjny, wyświeUemic fillmu p. t. ,,Jcj po«. 
i więcenie", ilustrującego ofiamość pracy ple-
lęgniarskliiej, wspólne zdjęcia uczestników i na 
zalcończcmic taóc«. 

PROGRAM ROZGŁOŚNI ŁÓDZKIEJ 
POLSKIEGO RADJA. 

SOBOTA, dna 10-^o ltt!c£o. 
7.00—5.05: Sygnał czasu : p.esn „Kiedy rantu 

wstają zorze". 
7.05—7.2(): Gimnastyka. 
7.20—7.35; Muzyka z płyt. 
7.35—7.40: Dziennik poranny. 
7.40—7.55: Muzyku i p!vt. 
7.55—8.00: Chwilka gospodarstwa domowego 
8 00—8.05: Odczyt, progr. na dzień bieżący. 
8.05—11.40: Przerwa. 

11.40—11.50: Codzienny przegląd prasy polskiej, 
11.50—11.55: Wiadomości bieżące. 
1157—12.05: Sygnał czasu z Warszawy. Hejnał 

z Krakowa. 
12.05—12.30. Zespól jrzzoy Aikadi Flalio. 
12.3(1—l?.3.1: Wiadomości' meleóroloSic/.ne. 
12.05—12.30: Zespół jazzowy Arkadi Flatto 
12.55—13.00: Dziennik południowy. 
13.00— 15.25: Przerwa. 
15.25—15.30; Wiadomości o eksporcie polskim. 
15.30—15.40: Komunikat Izby Przemysłowo-Han

dlowej w Łodzi. 
15.40—15.55: Pieśni w wyk. Marji Lestuzzi. 
15.55—16.00: Chwilka lotnicza i prieciwgazowh. 
16.00—16.40: Audycja dla chorych w opraco

waniu ks. Rękasa. 
16.4(1—16.55: Lekcja ięzvka francuskiego (kurs 

średni]. Lektor L. Roquigny. 
16,55—17.50: Koncert muzyki lekkiej w wyk. 

orkiestry P.R. pod dyr. Z. Górzyńskiego i 
Aleksander Żabczyński (piosenki). 

17.5(1—18.00: Repertuar teatrów i komunikaty 
łódzkie. 

18.00—18.20: Odczyt 
18.20—19.00: Audycja z okazji „Tygodnia Mo

rza Polskiego". Wykonawcy: Chór pod dyr. 
Tadeusza Ćzudowskiego i A. Dobosz (tenor) 

19.00—19.05: Odczytanie programu na dzień aa-
stępny. 

„Paderewski jest królem pianistów, lecz 
Fmkelstein jest cesarzem towarów ko-
'.rjjip.lnych". 

Ta doskonale napisana książka o wiel
kim Polaku ma zapewnioną wielką po-
czytność wśród anglo-saskiej publiczno
ści, która przy sposobności przyswoi so
bie nieco pożytecznych wiadomości o 
naszym kraju z wielką dla siebie a rów
nież i dla nas korzyścią- Teem 

19.05—19.20: Rozmaitości. 
19.?0—19.25: 'Przemówienie szefa Marynarki 

Wojennej kontr-admirała J. Świrskiego. 
19.25—19.40; ,Zlc na morzu" -—.fragment z pot 

wieści Bogdana Pawłowicza (Kwadrana 
literacki) 

19.40—19.47: Wiadomości sportowe. 
19.47—19.55: Dziennik wieczorny. 
?0.00—20.02: Myśli wybrane. 
20.02—20.10: Przemówienie prezesa Ligi Mor-

Eikiej i Kolonjalnei gen. Orlicz - Dreszera. 
20.10—20.55. Koncert Chopinowski w wyk. Jó

zefa Drzewieckiego. 
20.57—24.30: Transmisja z Teatru La Scala w 

Mediolanie opery „Cioconda". 
W przerwie I-ej Felieton „O operze „Giocon-

da"—wygłosi K. Stromenger; w II-ej przer
wie: Skrzynka pocztowa techniczna—omó
wi Wacław Frenkiel, w Hl-ej przerwie — 
Wiadomości meteorologiczne. 

AUDYCJI! ZAGRANICZNE. 
18.30. Ryga, „Dama pikowa" — opera 

Czajkowskiego (tr. z Opery Naro
dowej). 

1S.55. Wiedeń. „Manon" — opera Mas
seneta. (Tr. z Opery Państw.). 

20.00. Budapeszt. Operetka. 
20.10. Monachium. „Zemsta nietoperza, 

operetka Joh. Straussa. 
20.20. Rratisiawa. „Paganini" — operet

ka Lehara. 
20.50. Rzym. Transm. z Opery. 
21.40. Beromuenster. Koncert symfon. 
22.15. Londyn Reg. Koncert muzyki lek

kiej Ketelbey'a pod dyr. kompozy
tora. 

większość w dyrekcji now / ^ 
Głos stacji egipskie] * ^ > $ & l K^J 

dla wielu radiosłuchaczy P r* *y CM czy^' 
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ile niecodziennych wrażeń JjjjGo ŹYDcp 
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Proces o zabójstwo ś. p. Grotkowskiego 
odbędzie się wkrótce przed Sądem Najwyższym 

Lwów, 9 lutego. 
Lpilog sprawy o zabójstwo śp. Grot 

kowskiego rozegra się wkrótce, t. j . 22 
bm. przed Sądem Najwyższym w War
szawie. 

Jak wiadomo, w poprzednich instanc
jach oskarżony o zamordowanie studen
ta Katz skazany został w sądzie okręgo
wym na 4 lata, a apelacyjnym na 6 lat 
wlezienia. Sprawa kasacyjna będzie mia 
ła przebieg sensacyjny ze względu na 
nowego świadka obrony, którego zezna
nie ma obalić główne tezy oskarżenia i 
udowodnić niewinność Katza. 

go, który ostatnio żywo interesuje się 
oskarżonym, chcąc upewnić się co do 
jego winy w zamordowaniu brata. 

ODCZYT PROF. Z. LORENTZA w POL
SKIEJ YMCA. 

Dziś, t. }. w sobotę, o godz. 20-e) j.t.ira:ivm 
Polskiej YMCA prof. Z, Lorentz wygłosi cie
kawy odczyt p. t. „Łódź pnzed stu laty". 

Prelegent przedstawi życie miejsie w dobie 
Królestwa Kongresowego, genezę i rozwój rę
kodzielniczego przemysłu włókienniczego w na
szych stronach i rozwój Łodizi która w tym 
czasie zupełnie się pnzeobraiża. 

Odczyt ten odbędzie się w nowym loikalu 
Polskiej YMCA przy ulicy Piiiotnkowislkieij 

bez w 

propagandowych audypY). ^stS^. 
—cała trudność zadania ' . j -^d** 
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, . |iu«»iut[i nyu^n. przy ulncy nuotrkowislkiieu 66 
Ponadto na rozprawę ma przybyć, ( f i r o n t , Ill-oic piętro), 

ksiądz Grotkowski. brat zamordowane- > Wste.p dla wszystkich bezpłatny. 

siłuje zorjentować się w ĵ Ja ulf 
melodyij i imtrumenitóW- ^W.^f 
zainteresowania, jakie ^ 
które melodje ludowe 
kongresach muzyczny^1' ^ . $ 
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IZO* WIE 0*1 

R.B. F0 

NA P*L NI'EŹ0 

społeczne. 
""I Z OKAZJI UCHWALENIA * I I * ?"STYTUCJI. 

I"lko»M» T * b. r., o godzinie 12-e] 
l v l i j róif Kr IJ*1' Filharmonii przy ulicy Na-
' o 0 U K 'U? b ę d z i e się akaidemja, urzą-

'̂ IŁ ^wokatów Rzeczypospolite] 
A* towJ* ^ o i * d 1 < z e^a^ i uchwalenia 

ta 5. V* t a w y konstytucyjnej. 
L ,*"{«demjc jedynie za biletami, NIASAV- ^ , t " 0 n »te t organizacyjny, urzędują' 

niUZV"' ^W^T^ystwa prawniczego przy ul. 
,rS$ 'Hti j 3 2 ' w sobotę, dn. 10 lutego 

ł A U * DFLW 1 4 0 1-ei po pol. oraz od 4-ej do 

GROŹNY POŻAR POD KRAKOWEM 
Dziewięć osób ciężko POparzonycK. -galony wicher 

utrudniał aKc ję ratunKową 
• • . . M ł _ X. 

NI'cłłu rJTfl V» przy uncy -•MVI Ą ! 1 * Templariuszy odbędzie sic 
^ W ^ k i a ł u Ligi Morskiej i Kol. 

U I J ialJ iH-lecr w Ł ° d z i uroczysta akademja 
L'i "Z CITO * ^ ^ a n i a Pomorza 1 »RAME f, MK̂ Dmł^Ilarke. wojenną przez in* 

'••|»' jjj ' r°czątek akademji o godzinie 

2 OKAZJI ODZYSKANIA POMORZA. 
m. przy ulicy Francdezkari-

rozpo' 

•FTI1 «kof , O D O F ICERÓW REZERWY. 
J-̂ tô  *Ł«CIV Celnego ZWIĄZKU PODOFICERÓW RADL01/: I ̂'.POSPOLITEJ Polskiej W Łodzi, PO-

eŹ>PS, ^ i t ̂ 'CI ZRZESZONYM CZŁONKOM ° I HŁEI TM 1 0 " 2 ° LUTEGO B. R. ROZPO ,I tOir, S*>2* BEZROBOTNYCH CZŁONKÓW 
lomosoi 

LI t°W\ SOS! > e Ł r obotnych . 
ÎZ*1 ^ c i . ^ ' w i 5 « i dopełnić rejestracji 
' v o ! a P"Y »L Kpt. pil. Żwirki 

p r a W ^ C» Karola). 
A7\Ś *>J * l i cjynny dla rejestracji we wtor-

'roboty w godz. od 19 do 21-ej. 

Kraków, 9 lutego. 
Wczoraj około godz. 9.30 wieczo

rem nadeszła do Krakowa ze st. kolejo
wej Radziszów kolo Skawiny telegra
ficzna wiadomość o olbrzymim pożarze, 
jaki wybuchł we wsi Radziszów. 

Depesza doniosła, że w ogniu stoi 
już 20 budynków i że kilka osób odnio
sło poważne poparzenia. Za zezwole
niem prezydenta miasta, d-ra Kaplic-
kiego, na miejsce wyjechała krakowsKa 
starz nożarna pod dowództwem naczel-

S p o r t 
Kalendarzyk sportowy 

na dziś I Jutro 
Kalendarzyk sportowy na dziś i jutro 

przedstawia się następująco: 

SOBOTA. 
Hokej. Lodowisko ŁKS-u przy Alei 

Unji: o godz. 18-ej finałowy mecz o ty
tuł mistrza kl . B: ŁKS II—SKS (Łódź). 

Gry sportowe. Sala Niemieckiego Gi
mnazjum przy Al. Kościuszki, o godz-17 

^Go ' " B U U i - w " —"( f ina łowe mecze w siatkówkę żeńską o 
P' "N̂l̂A n X D o w s K i E G O TOWARZY- I puhar Triumfu oraz w koszykówkę mę-

i £ i z pk*J* b f H R P N Y KOBIET. ' ską i żeńską o puhary Triumfu i PZGS-u 
, 0 W*a * JSŁLIICJI' " °dby ł 0 się ogólne zebra-

uczczo.no pamięć „ , , NIEDZIELA. 
Hokej 1 łyżwiarstwo. Lodowisko przy 

Al. Unji, od godz. 11.30: zawody łyż
wiarskie w jeździe figurowej przy u-
dziale pary Chachlewska—Theuer oraz 
mecz hokejowy Łódź—Warszawa. 

Piłka nożna. Boisko WKS (nowe) o 
godz. 11-ej: pierwszy mecz piłkarski w 
roku bieżącym — WKS—SKS. 

Zapasy. W lokalu Siły przy ul. Głów 
nej 17, od godz. 10-ej: ostatni dzień 
walk o mistrzostwo okręgu w zapaśnic 
twie. 

Nowe władze 
Okręgowego Związku Pływac

kiego 
.W czwartek wieczorem odbyło się w 

: lokalu ŁKS-u przy ul. Piotrkowskiej, 
| (zwołane poraź wtóry) doroczne walne 
zebranie Łódzkiego Okręgowego Zwiąż 

Cyli Birenzwaj-$ \ l u V PODIUM 
I L P \ * C Z4RŁĄDU B ' P 

y1&ly^ S *}^*- Łrnniojaz.ających się docho. 
' ^ P*1 S j t l c . instytucja wykazała inten-
^TI L H i . ? W ? c n ^ działalność. 
,ttllatu' * t v

 1 1 dziewcząt otrzymało pora-
HAS A \ Po ł^P^Ych wypadkach. 

T ms¥ \ ««ok n i c t w a P
rac

Y dostarczyło ZA-
^K. .JS.

1

? Wv«I \ 6 3 1 dziewcząt otrzymało RÂl0<A ^ d

Ł k o l c n i e . ,J -PR°* TIL̂̂ON̂nYPB kobiet otrzymało w ciągu 
') r . . . M f\ 'enie i moiność powrotu do do-

'"(•SEK •VLUC»I-
ic^Ł^t . m t e r wenc j i towarzystwa dość 

Ie k f TJ« §L V . • ^* z yeh biednych petentek 
Pw, r c ' a pieniężne od krewnych, za 

RAS 
ści' I Ĵ h" Ł"EMICZNE OA NRTWUF .„ he&i « ^ r ' S m ' i c a - iak również udato się 
5C AJ* VI?'̂ZYĆ. 5NA' \, ' NP<>°LU* «TATUTU CZŁONKOWIE ZA. 
»dn a l t ^ \ ̂WN* NOWO WYBRANI PRZEZ AKLA-[śctei J, LITYCH „, ,ZŁAIKCEPTOWANO CZŁONKÓW 
nich vJk 

j roi?1 i 
Ac i ? 

w tym czasie sprawczej 
FRI?.NJ WYBORCZY W RUDZIE 
, fABJANICKlEJ. 

^ ' ^ l ^ t y w y B.B.W.R. i organizai. 
n odbyto się trzecie skolci ze-

'tow* Przygotowawczego do wy-
^ d i i %° ?Tzy radzie grodzkiej B 
' "dht) P a ł?)atiiokiej. 

,. no się p 0 d hasłem utworzenia 

BUBJ Cl'.. % I c t w

n a u c i yc ie l s lwa 
- w n e ' frakcji rew 

zebranie przybyli również 
*iciele Z.Z.Z., N.S.P., Stow. KORAITC' 

Chraieścijaó-
dawnej Cha * Społecznego 

n rŹ 8 " fll " C e l e 1 zadania samo. 

' ^ f ! ^ 0 ' ^ u*troii P r e l e 2 e n t oświadczył że na 
.(jiipS^1 *K, ̂ABŃI. 6 amorządowcgo możliwa jest u ̂ rM***. w samorządzie wszyst-rtOB II . VI~,Z ,W z2lędu na ich przekonania 

L|WB'̂ **Ł u t w o r z e r i i a i e d n o J i t e i 

, w j 9 , ? ' J Prz y^ y s , l tu«ii przychylili się do tego 
Z «»«,. , U2? P r ^ t a w i c i e l M.AHI,^*^, które . 
1 0 W"', HI* dn'* L

S t t w - Robotników Chrre 
LZY R F S ^ 1 * najbliższych podejm !« ^X\A MkomITET„APR\WIE

 P«y'«V«<=nia się 

C'ĄCA RÊ °S-1(>INIE 

NLL j**i<:dz 

uchwalona zo 

ady mi t j -
miasta w płaez 

\A<LLA%̂,̂R j e d z e n i u w Rudzie Pabja-oix.c\y KA i V r > u m u sprawie wyborów "do 
n0vr<* 5 r f ^ n e » ^ inicjatywy B B.W.R JVF̂VŁ CFAN."A=YI SPOŁECLIYCH Rud A;,NTU Jr l a- gotowość utworzenia 
„ r « < 1* S M f o r a c h do r. 

' - „ o f ^ K ' Jedyną polską !I»TĘ przy 

W— 
*$Ą K n , V wypadek. 
ć z y ^ i ' FFI RWZY zbiegu ulic Ce-
c>I ' i ń s k ' e g o wydarzył się 

» « • wypadek. 
? i rf.7 17-letni uczeń Ksawe-

,Cer2or,R.EC.HODZIŁ Przez jezdnię, 

Mistrzostwa hokejowe 
świata w Medjolanle. 

Medjolan, 9 lutego. 
(Telef. własny). 

W piątek w dalszym ciągu turnieju 
hokejowego o mistrzostwo świata roze
grano dwa spotkania. 

W grupie kwalifikacyjne! Niemcy po 
zaciętej walce pokonały Czechosłowa
cję 1:0. Zwycięzka bramka uzyskana zo 
stała dopiero po dogrywce. 

W grupie pocieszenia Austria poko
nała Anglję w stosunku 2:1. 

Do finałowej grupy mistrzostw świa
ta, zakwalifikowały sie Kanada. Anie 
ryka, Niemcy I Szwajcaria. 

Turniej zakończony zostanie w nie 
dzielę, (d) 

Ostatnie spotkania 
0 mistrzostwo okręgu w zapasach 

W dniu jutrzejszym zakończone zo
staną zawody o mistrzostwo okręgu w 
zapasach. 

Pozostały do rozegrania jeszcze naj
ciekawsze walk i : w wagach średniej, 
półciężkiej i ciężkiej w których wezmą 
udział: z Unji : Jakubowski, Krysiak, Ce
giełka, Dąbrowski, Olesik, z PKS: Gry
giel i Buczyński, z Sokoła: Olejniczak, z 
Kruszendera: Lipczyński, z SKS-u: Du-
biński, Ślicki, Wasilewski, z Siły: Cymer 
1 Pomocnik i z Wimy: Wawrzyniak. Po
czątek walk w lokalu Siły, o godz. 10-ej 
przedpołudniem. 

ku Pływackiego. 
Zebranie cieszyło się tym razem zna 

cznem zainteresowaniem. 
Po dyskusji wybrano nowe władze w 

składzie następującym: prezes — p. Piąt 
kowski, wice-prezes por. Konopacki, se
kretarz: p. Kędżierżawski, skarbnik: p 
Zyndeband, kpt. sportowy: inz. Fordon 
ski, członkowie zarządu pp.: st. sierż 
Rudnicki i Beker. Wydz. Dyscpl. — prze 
wodniczący inż. Fordoński i członkowie -

pp. Lange, Zandler i inż. Nisenhaus. 
Komisja rewizyjna: dyr. Skibieki, in i . 

Wajnberg, prof. Szumlewski, pp. Koplo-
wicz i Ułaszewski. Przewodniczył zebra
niu prof. Szumlewski. 

Łódź-Warszawa 
W niedzielę mecz hokejowy 

na lodowisku ŁKS-u 
Wobec tego, że temperatura uległa 

ponownemu obniżeniu i stan lodu przed 
stawia się zadawalająco, znajdujący się 
pod znakiem zapytania mecz hokejowy 
Łódź—Warszawa, będzie mógł w nie-

mika inż. Rakisza, oraz karetki pogoto
wia ratunkowego i Polskiego Czerwo
nego Krzyża. Równocześnie wyjecha
li z Krakowa przedstawiciele władz ze 
starostą powiatowym dr. Wnękiem, ko* 
mendantem powiatowym p. p. nadkomi 
sarzem Sewińskim i kom. Wróblem na 
czele. 

Gdy przybyła straż ogniowa cała 
wieś przedstawiała jedno morze pło
mieni. Grozę położenia powiększał nie
zwykle silny wicher, przenoszący pło
mienie na coraz to nowe zabudowania. 
Zrozpaczeni wieśniacy ratowali w po
śpiechu swój dobytek, przyczem 9 osób 
odniosło poparzenia, z czego 5 ciężkie. 

Po kilkugodzinnej akcji ratunkowej, 
udało się wreszcie pożar ugasić. Po uga
szeniu, przystąpiono do obliczenia strat. 
Pastwą płomieni padło 13 zagród w czem 
7 stodół ze zbiorami oraz 6 domów miesz 
kalnych wraz z inwentarzem żywym i 
martwym. 

Lekarze przystąpili do opatrywania 
poparzonych. Najcięższych uszkodzeń 
cielesnych doznali: 64-letni rolnik, Paweł 
Krzywoń oraz dwie jego córki, Wiktorja 
i Julja, dalej 64-letni emeryt kolejowy, 
Michał Wasyl i 35-letnia Emilja Ptaszni-
kowa, rolniczka. — Przewieziono ich do 
szpitala w Krakowie. 

Równocześnie lekarze opatrzyli i po
zostawili na miejscu Jacka Gołąba, in
walidę wojennego i żonę jego, Karolinę 
oraz dwie dalsze osoby. 

Dochodzenie wykazało, że przyczyną 
pożaru była iskra z lokomotywy POCIĄ
gu, który około 9-ej przejeżdżał przez 
Radziszów. — Od iskry tej zapaliła sie 
strzecha stojącej tuż przy torze stodoły, 
Zawady. Ogień zauważono natychmiast, 
jednak naskutek szalejącego wichru, pło 
mienie objęły błyskawicznie całą wieś". 

Dochodzenia trwają 

JEST 

11 W A 

•10^ 

u> 

ŁV, R*0H7,VV-JIQAZI m przejeżdżają 
t«i drltw c ? a ^ ? 1 0 c n o . że padł na bruk 

dzielę dojść do skutku 
Mecz jutrzejszy oczekiwany 

wielkiem zainteresowaniem. 
Ostateczny skład Łodzi przedstawia 

się następująco: bramka: Jakuibiec(ŁKS) 
LI9KE (Triumf), obrona: Rusinkiewicz, 
Pryffer (ŁKS), Neumann (Triumf), I a-
tak: Król, Załęski, Wisławski (ŁKS) i I I 
atak: Lutrosiński, Tadeusiewicz (ŁKS) i 
Maciaszek (SKS). Przed meczem i w 
czasie przerw odbędą sie popisy łyż 
wiarskie w jeździe figurowej wicemi 
strzowsikiej pary polskiej Chachlewska 
— kpt. Theuer, jak również czołowych 
zawodników tódzikich. 

Impreza rozpocznie się na lodowisku 
ŁKS-u o godz. 11.30. 

Aktualja lokalne 
W finałowych meczach o puhar — 

„Triumfu" w dniu dzisiejszym w sali 
Niem- Gimnazjum od godz. 17-ej: w siat
kówce grają: ŁKS—Triumf i HKS—IKP, 
zwycięzcy tych meczów walczyć będą 
o pierwsze miejsce. O godz. 18.30 odbę
dzie się finałowy mecz w koszykówce 
żeńskiej o puhar PZGS-u między IKP, a 
Kruszenderem i ó godz. 18.30 w kosz. 
męskiej o puhary Triumfu i PZGS-u mię 
dzy WKS-em i Triumfem.. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się w 
kościele Św. Krzyża o godz. 9 rano ślub 
znanego kolarza łódzkiego Longina Sier
pińskiego PRZEUPUIUUMCIII. • 

OHYDNY ZWYR0DNIALEC W TOMASZOWIE 

•Kiti 1 ) 1 'żeuoi a ° P a t r z V f Poszko-
SHLDO * - K 0 w s t a n i e bar- swej strony złożyli odpowiednie zamel- 'ny areszt. 

BR |̂L,̂ |tala. Idowanie do policji. 

rw-Km£ R» zatwierdzone przez M in i s t . W. R. i O. P. 

•MOf i modelowania LIMY KAUFNAH 

ujęty po dłuższym pościgu 
Tomaszów, 9 lutego. 

Eugenjusz Brzeski, zamieszkały przy 
ul, Żeromskiego Nr. 54, odwiedzał często 
siostrę swą, zamieszkałą we wsi Kaczka 

W dn. 4 października r ub., Brzeski, 
korzystając z- nieobecności wszystkich 
domowników, zniewolił 14-letnią służącą 
siostry, Annę K. Dziewczynka opowie
działa o tem swym rodzicom, którzy ze 
swej strony złożyli odpowiednie zamel
dowanie do policji 

Policja wszczęła poszukiwania za 
zwyrodnialcem, który przez szereg mie
sięcy ukrywał się z powodzeniem przed 
okiem sprawiedliwości. 

Dopiero w dniu dzisiejszym policją 
zdołała u|ąć Brzeskiego, którego oddano 
do dyspozycji władz sądowych- Na za
rządzenie sędziego śledczego zastoso
wano względem Brzeskiego bezwzględ 
ny areszt. 

Tomaszów Mazowiecki. 
* •.' 

AUTONOMJA TOMASZOWSKIEGO 
PODOKR. Ł.Z.O.P.N. 

Zarząd podokręg. tomaszowski Ł.Z. 
O.P.N. postanowił wystąpić do okręgu w 
Łodzi z wnioskiem o nadanie podiokre-
gowi autonomji z prawem weryfikowa
nia zawodów, odbywających się na tere
nie, podległym podokręgowi. 

W razie nadania autonomji, kierow
nictwo stałoby się instytuqą sportową, 
równorzędną W. G. i D. w Łodizi. 

Zarząd podokręgu tomaszowskiego 
wystąpił z powyższym wnioskiem na pod 
stawie par. 46 Postanowień i Statutu P. 
Z. P. N. 

Z DZIAŁALNOŚCI LEGJONU 
MŁODYCH. 

Wyznaczona na dzień 11 b. m. inaugu* 
racja obchodu Legjonu Młodych, została 
odłożona na dzień 18 lutego r. b. Inau
guracja ta odbędzie się w sali kina „Mo
dern" o godz. 11 rano. 

Uroczystość połączona będzie z aka
demja, poświęconą 4-leckt istnienia Le
gjonu Młodych. 

DARY AMERYKAŃSKIEJ 
MŁODZIEŻY. 

Amerykańska młodzież czerwono* 
krzyska przesłała dla tutejszych kół P.C. 
K. przy szkołach powszechnych, pewną 
ilość podarunków, które zostały rozlo* 
sowane w sali posiedzeń Rady Miejskiej 
wobec licznie zebranej dziatwy szkolnej. 

Podarunkami aanerykańsldemi obda
rzono 350 dzieci. — Pozatem wszystkie 
obecne na sali dzieoi, komitet P. C. M. 
częstował cukierkami. 

Liczba członków kół P.C.K. przy szko 
łach powszechnych, stale wzrasta. — W! 
ubiegłym tygodniu zgłosiło swój akces 
do kół P.C.K. około 600 dzieci. 

PIRAMOWICZA MJR. 1 
róg Ceg ie ln ianeJ , I p. f r o n t , t e l : 2 0 7 - 2 3 , 
Przyjmuje się zapisy od 10 r. do 7 wiecz. 
Po ukończeniu w y d a j e s i ę dyp lomy 

http://uczczo.no


i t r . 1 2 10 1! 1934 
Nr. 

10 MINUT INDYWIDUALNEJ PIELE 
GNACJI URODY. 

Zaniedbując swoją cerę nie zdzi 
wisz się. stwierdzając stopniowy i 
przedwczesny zanik urody. RacjonaI-| 
nej pielęgnacji potrzebuje • Twoja 
twarz. Używając z przypadku kosme
tyk sama sobie zaszkodzisz. Zabieg 
lub preparaty „IBAR" kremy, lotiony, 
pudry etc indywidualnie stosowane 
przez Annę Rydel do rodzaju 1 dętek 
tów cery przy odpowiednich poucze
niach zapewni Pani długo skórę czy
stą, delikatna, elastyczną, świeżą i 
zdrowa 
INSTYTUT de BEAUTE zał. w r. 1924 
Racjonalna kosmetyka. Usuwanie 

owłosienia. 
Szkoła kosmetyczna ANNA RYDEL 

zatw. przez Władze Państw. 
PIOTRKOWSKA 92. front I p. 

CENY KRYZYSOWE 
Oddział: ŚRÓDMIEJSKA 16. 

D r . m$d+ 

S. Halborn 
ul. 

CHOROBY DZIECI 

Nr. tel. 228-82. 
przyjmuje od 5—6 pp. 

Lek.-dertt . 

Piotrkowska 50 
Przyjmuje od 11—l i 3—6 

instytut 
Kosmetyczny 
PIOTRKOWSKA 175. tel. 138-76 

Przyjm 10—2 i 4.30—8 w. 
Bezpowrotne usuwanie owłosienia 
najnowsza radykalna metoda bez 

śladów. Leczenie defektów cery. 
Trwałe przyciemnianie brwi l rzęs. 

Wytworne upiększanie twarzy. 
Lampa kwarcowa. Solux. 

Ceny kryzysowe. 

Instytut Kosmetyczny 
„ B E A " H L M E ? 
pod kier. lekarza spec.ordyn. na miejscu 

CEGIELNIANA 15. tel. 149-07. 
przyjmuje od 11—2 i od 3—7 pp. 
Zabiegi kosmetyczne wykonane sa 

systemem „CED1B". 

D o k t ó r 

H. SZUMACHER 
Choroby skórne 

i weneryczne 

PIOTRKOWSKA 56 
t e l . 1 4 8 - 6 2 

od i r pol — 4, 6—9 wlecz, w nie 
dzieli) I święta od 10—I 

Ceny lecznicowe. 
pry-

G D Z I E 
K I E D Y 

W Salach Teatru Kameralnego 
TRAUGUTTA 1 
10 L U T E G O 
W O S T A T N I Ą S O B O T Ę K A R N A W A Ł O W Ą 
WIECZORNICA TANECZNA na rzecz Szkoły 
i Internatu dla Głuchoniemych. 

DOSYĆ JUŹ 
EKSPERYMENTÓW 

KTÓRE WAS DO MNIE 
PROWADZĄl 

ZADAJCIE ORYGINALNYCH 

„OLLA" 

Ważne dla fabrykantów 
Salklny długoletni kupiec, hurtownik, w branży 

galanteryjnej i trykotażowej 
POSZUKUJE PRZEDSTAWICIELSTWA 
na woj. lwowskie, stanisławowskie i tarnopolskie. 

Pierwszorzędno Teferencje, kapitał zł. 30.000 oraz 
gwarancie bankowe do dyspozycji. 

Oferty sub „E. 500" do Banku Handlowego w Sta
nisławowie. 2 0 - 3 

PIERWSZORZĘDNAVgjj| 
ny do wynajęcia. Kau« 
I piętro, od l l - -213 -^ j . - i ł 

POKÓJ obsaserny. ' ) r " i A 
wany nde wyżej <lTUr!Soltoli3 
neczny, w czysty©.' js'a»jl 
przy ul. Plo*rkow*'« tf* 
w bliskości z tele*onfŁ łelOT 
kąpieli i ubikacji Pr" 2. (PL 
dżinie dla starszego J» i { f li PI 
z całodziennem u t r z. 5Hntcl. 
wany. Oferty: Orand-rw..-

Is tn ie jąca o d r o k u 1 9 0 9 , p r z y ulicy P i o t r k o w s k i e j Me 8 6 . 

CENTRALNA LECZNICA ZĘBÓW d e n t y s t y c z n y 
LEKARZA DENTYSTY 3 0 - 4 

A. ŻAD1IEWICIA 
przeniesione do własnego domu przy ulicy P I O T R K O W 

SKIEJ J\f» 164, parter, Telefon 'MB 127-83. 

Zatw. przez Min. Opieki Spot. 

Szkoła Kosmetyczna 
przy INSTYTUCIE 

„Wit I M AU 
Łódź, NARUTOWICZA 9. telef. 122-09 

przyjmuje zapisy od 19—20-ei 
Programy bezpłatnie. 

KWIATY 
EGZOTYCZNE 

Z CELLONU 
jCeny konkurency jne . 

MODELE 
11 Listopada Nr. 63 

II p., front, m. 12. 

DOKTÓR 

KLINGER 
5pec. chor. wenerycznych, skórnych 

I włosów (porady seksualne) 
Andrzeja 2 , te l . 132-28 
Przyjmuje od 9—11 rano 1 od 6—S w 

W niedziele I święta od 10—12. PR. MED. 

S. Kryńska 
CHOR. SKÓRNE I WENERYCZNE 

(kobiety i dzieci) 
godz. przyjęć od 10.30—12 i od 3—4 
po poł., w niedziele i święta od 3—4. 

Sienkiewicza 34 
t e l e f . 1 4 6 - 1 0 

L E C Z N I C A 
D»ya Z RAKOWSKIEGO 

dla chorych na 
U S Z Y , nos i gardło 
Przyjmuje chorych przychodzących] 

Dr. M. Dawidowie? 
chor. wewnętrzne 

ELEKTROKARDJOGRAFJA 

L 
LEKARZ - DENTYSTA 

przyjmuje od 3—7 po poł. 

P i o t r k o w s k a 51 
telef . 121-23 
Do akt Nr. Km. 2150 1933 r. 

OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sadu Grodzkiego w Lo 

dzi, rewiru 4-go, Stefan Zajkowski, za 
mieszkały w Łodzi przy ul. Narutowi
cza Nr. 35, na zasadzie art. 602 K. P. 
C. ogłasza, że w dniu 20 lutego. 1934 
roku o godz. 13 w Łodzi przy ulicy 
Kilińskiego Nr. 79. odbędzie się publi
czna licytacja ruchomości składających 
się z mebli, kasy ogniotrwałej, lampy 
i maszyny do szycia, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 1.200, które można 
oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży w czasie wyżej oznaczo
nym. 

Łódź, dnia 3 lutego 1934 r. 
Komornik: S. ZAJKOWSKI. 

Do akt Nr. Km. 1226 1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 4-go, Stefan Zajkowski, za
mieszkały w Łodzi przy ul. Narutowi
cza Nr. 35, na zasadzie art. 602 K. P. 
C. ogłasza, że w dniu 20 lutego 1934 
roku o godz. 12-ej w Łodzi przy ulicy 
Sienkiewicza Nr. 65, odbędzie się pu
bliczna licytacja ruchomości skladają-
cycli się z samochodu osobowego 6 cy 
lindrowego oszac. na łączną swinę zł. 
2.000, który można opjądać w dniu li
cytacji w miejscu sprzedaży, w cza
sie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 3 lutego 1934 r. 
Komornik: S. ZAJKOWSKI. 

Do akt Nr. Km. 7 1934 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 4-go, Stefan Zajkowski, za
mieszkały w Łodzi przy ul. Narutowi
cza Nr. 35. na zasadzie art. 602 K. P. 
C. ogłasza, że w dniu 20 lutego 1934 
roku o godz. 12-ej w Łodzi przy ulicy 
MÓtiiUSZkl Nr. 10 i o godz. 13 przy i ł 
Północnej 8, odbędzie sie publiczna 11-

. , . . w > n . w , ^ y n r " J« 'cytacja ruchomości składających sic z 
^ ™ (zdjęcia prądów czynnościowych serca) , j n r a d j o w a r a t u . lampy, 

przeprowadził sie na obrazów, naczyń porcelanowych, fa-
4B)BJH0t f *91Nf in *WSt EŚM. iansowych i szklanych, oszacowanych 

P i a r H l W W I l r l H "WMi n a ) ą < a n ą s u n l Q z , 5 i 3 8 5 ( k t o r e można 
Tel. 184-91. codz. 5—7. oglądać w dniu licytacji w miejscu stałych (na operacje i t. d.) 

PIOTRKOWSKA 67. Tel 127-81 
od 11—2 i 5—8. 

Do akt Nr. Km. 1945 1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Ło
dzi, rewiru 11-go, zamieszkały w Ło 
dzi, przy ul. Przejazd 40, na zasadzie 
art. 0H2 K. P. C. ogłasza, że w dniu 
16 lutego 1934 r. o godiz. 13 w Łodzi, 
przy u'. Maurera 5, odbędzie się pu 
blicziia licytacja ruchomości, a miano' 
wicie skóry, oszacowanej na łączną 
sumę zł. 3150, którą można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu sprzedaży, w 
czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 5 lutego 1934 r. 
Komornik: ANISEREWICZ. 

Sprawa Blimy Rapoporta p-ko Her 
cek Rzcpnikowi i in. 

DR. MED. 

Niewiażski 
Chor. weneryczne, skórne 

I moczopłclowe 

Ancfrzefa Sr 
przyjmuje od 8' 

sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym 
Łódź, dnia 31 stycznia 1934 r. 

Komornik: S. ZAJKOWSKI 

Do akt Nr. Km. 3263 1933 r. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego w Ło 
.oioi iso Ań

 < ! z 1 , rewiru l'-KO. zamieszkały w Ło-teiei. 159-40 d z , p r z y l l L P r z e ] a z d 4 0 i n a z a s a d z l { 

11 rano i od 5—9 w. art. 602 K. P. C. ogłasza, że w dniu 

Kupno^sprzedsiż^^ 

KUPIĘ używaną, w dobrym stanie! 
maszynę do pisania „portable" marki 
„Undcrwood" lub „Remington'. Oferty 
sub „Portable" do administracji Re
publiki. 
WÓZKI dziecięce Kon-Kon po cenach 
zniżonych poleca M. Jacobi, Piotrków 
ska Nr. 10'/ sklep w podwórzu. 
SPRZEDAM natychmiast sumo na I 
numerze liiipotegi domu' w centrum 
Łodzi za 40 proc. wartości. Oferty 
pod ,.B. B.". 13| 
OKAZYJNIE sprzedam 2 Jampowy od 
biornik na prąd z głośnikiem. Cena 
125 zl. Kochanowskiego 24-a, godz. 6-7 
POSZUKUJE maszyny do pisania w 
dobrym stanie. T e l 186-05. 

• • • • JUŻ CZYNNA 
odśwlcżalnla kart do gry 
w firmie „JERZY MILL" 

6-go Sierpnia 1- (róg Piotrkow
skiej). 

Lokale 

POSZUKUJE dwuch pokoi z* kuchnią, 
słoneczne w centrum miasta I lub II 
piętro. Oferty „T. L." 
POKÓJ z niekrępującem wejściem,! 
wygody, telefon do wynajęcia. Obej
rzeć Piramowicza 4, m. 7, w godz, 
1—4 po poł. i g I3j 

POKÓJ umeblowany z utrzymaniem 
lub bez do wynajęcia od zaraz. Al. I 
Maja 52, m. 6. I piętro 8, 

2 lub 3 pokojowe 
mieszkanie 
z kuchnia 

i wszelkiemi wygodami, na ul. Piotr
kowskiej lub na ul. poprzecznych w 
pobliżu Piotrkowskiej 

poszukiwane. 

Choroby zwi(? 

n A. 
przyjmuje codwenn 

i od 4 ' fyl I 

ANGIELSKIEGO to^SŻ^A 
ry udziela rutyno wajiy 
ul. Zawadzka nr. 21,J^tó 
dziennie zastać ojL-S—r-j^i 

DOKTÓR filozofii ngSe 
fizyki, chemii w ̂  p̂ 5' 
nyjn i uniwersyteokH* ^ . T c ^ 2 4 ^ J ^ 

Posada 

POTRZEBNA w y c ^ ś « j t j h , Łkje 
letniego dziecka. ^JdĄkW^ti 
wymagane. Narujogigs^pfffw^aister, 

• * $ l e . l $ % a i 
wanie do domu. Ceny ^At\^ kr 
ska 24. m. 1. tej. tQk!±> 
RUTYNOWANY b u c h C i ^ ^ y . 
bilanse, zaprowadza ^1%^, Wn?*^ 
Umiarkowane wynaBr.° 10ti> poijT? a ą { 

nić 243-77. od 2-ei do * " ' - j tO|j >*i U a , 
wieczorem. »i "^SttyE 
KORESPONDENTKA t r a ^ i 
giolsko - polska «« 
Przyjmuje tłumnęiCJlL^ 
LEKARZ - tent0^%d%L1* G< 
blnctu. Dzwonić 2—4 p > ^/Afel" <«> a 

— — K Q « x e - ' 94-17. 
POTRZEBNA panienka u 
mi rysunkowomi do ^ 11' 
Zgłaszać si« Główna *>• 

Roz malw 

zcsiiy**,, TAŃCÓW nowocz 

I. Urzcd«*<g, 
SfCÓW nowoczesn^i, 

ny nauczyciel Henryk" $i 
tel. 
niom, szkołom. cenv 
OKAZJA! 3 poczt 
tylko w zakładzie -
Laksa, Żeromskiego o* 
wajami: 5. 6. & 0. 

fot<*$> 

Oferty do administracji 
pod „ L . H." 

Republik 

BALKONOWY dwuokienny słoneczny 
pokój, letefon, wygody do wynajęcia 
Andrzeja 7. m. 8. 

DO WSPÓLNEGO pokoju przyjmę 
panienkę. Piotrkowska 88, I I podwórze 
na prawo, m. 39, od 10—1 i od 3—6. 
POKÓJ słoneczny, wygody, telefon z| 

lub obiadami przy int. 
do odnajęcia. Dzwonić 

utrzymaniem 
izr. rodzinie 
165-41. 

116 lutego 1934 r. o godz. 12 w Łodzi w niedziele 1 święta od 9 - 1 . M * ^ X Drewnowskiej 70, odbędzie 
Dr. MED. 1 się publiczna licytacja Tuchomości a 

mianowicie mebli, oszacowanych na 
łączną sumę zl. 560, które można ogią 
dać w dniu licytacji w miejscu sprze
daży w czasie wyżej oznaczonym. 

Łódź, dnia 5 lutego 1934 r. 
Komornik: ANISEREWICZ. 

Sprawa Wiktora Pruskiego p-ko 
przyjmuje 7—8 wieczór.'Walerji Gołębiowskiej. 

Al. Kopciowsk 
CHOROBY WEWNĘTRZNE 

Gdańska 37 
Tel 

Poszukuje 
od gospodarza 

mieszkania 
1—2 pokoje, ewent. z kuchnią (wygo
dy, łazienka pożądane) 
• O f e r t y sub „Kawaler". 30-21 

DO WYNAJĘCIA pokój umeblowany z! 

wygodami dia 1 lub 2 panów albo 
małżeństwa. Piotrkowska 112. m. 6. 
POKÓJ frontowy ' przy inteligentnej 
rodzinie pojedynczej osobie tanio od-
uajmę. KKińskiego 89. m. 8 obok pocz
ty, telefon 109-65. 

PO 2 MILJONY każdy ą ^ 
lektury Kurt W y t « % Ł&fj JS J . 
ska 141. tel. 163-49. W g , f0 ,SL**& 
sylamy losy n a t y j ^ * 5 ^ J «£««na* 
ni.,, na PWn fifi426. |l*. i .s

*ł2fl4. niu na PKO 6 8 4 2 6 ^ - ^ i* 
AKUMULATORY 
Radio przerabia na prosM 
terie 120 v zł. l l S Ł ^ t f Ji 
WSPÓLNIKA 
5000 do dobrze 
ni poszukuję, w * . 1 ? " ^ 

Oferty „A. G. B." d° a 

5^5 

NAJLEPIEJ sped*ff 
ślizgawce przy ul. j^K, yV«i 
przy dźwiękacli vnwY* 

właściciel może ^Z^ńc^A n J ^ e d 
skiego 44, J. OabąjSigpTfi .jJSS 
ZAGINAŁ T ) i e s ^ g ^ 5 $<Ł 

PRZYBLAKAŁ s i e ^ s

r a < 

właściciel może ° " 

trzema markami m a g J i ł r ^ ^ I 
1931. 1932, 1933, ^Sggff^ 
prowadzi otrzyma 

a Nr. 52 łS^S-rSSa1 r

f l per nika 
CHIROMANTKA . 
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| OGŁOSZENIA: Powierzchnia stronicy 420 mmX280 mm. Stronica tekstowa 
PlPPnillllPFSlta RpiUlhlikŚ' I r p N t ^ ^ c ? ? * 7 0 , " 1 " 1 S - t r o " , a , 0 S , ° S Z p : ń " zwykłych "dzieli slo^tTiO *szpaYt""po 28* m l i UB iU l l lCE H iU l̂USpilUlsnl j fJri lK ? Q L ^ ? Z ^ A Zwyczajne 12 gr. za wiersz mm. W tekście - 50 gr. za wiersz mm. 
w Łodzi zł. 4.— za odnoszenie do domu 40 gr. 
miesięcznie; z przesyłka pocztową w Polsce 
z\. 5.—, zagranicą zł. 10.— .Republika" i 
..Ex press' w Łodzi z odnoszeniem do domu 

zł. 7 miesięcznie. 

stronic I 

dzieli sie na| Słuszne 
wniesione 

Na" 
zł. 2 za wiersz mm. Nekrologi — 40 gr. za wiersz mm. Zaręczynowe i zaślubi-

nowe w tekście zl. 10. • Adwokackie ryczałtem zl. 25.— Drobne za słowo 15 gr. najmniei 
zl. 1.50; 'poszukiwanie pracy za słowo 10 gr. najmniej zł. 1.20. Opisowe w tekście redakcyj
nym zl. 2 za milimetr. Za zastrzeżenie miejsca dopłata 20 proc Ogłoszenia zagraniczne 
100 proc. drożej. Ogłoszenia fantazyjne 1 tabelaryczne 25 proc drożej. Za terminowy druk 

ogłoszeń Administracia nie odpowiada. 

?i i 
reklamacje będą ^ c i a ^ W i C ^ ^ 

od ukazania sie pierwszej .^giet.^jA 
niezwłocznie po ukazaniu sie « P.M Jr 
ogłoszenia tej samej treści —.ief1.- > ml**. 
Omyłki.' które zasadniczo nie z

ł a d A 
ogłoszenia nie upoważniają 0

 0 gic s i 

zapłaty lub powtórzenia 
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